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Odpowiedź Wilsona na odpowiedź rządu nie­
mieckiego nie odpowiada tym optymistycz­
nym oczekiwaniom, które w pewnych sferach 
mocarstw centralnych żywiono. Wilson bynaj­
mniej nie osłupiał z radości, że Niemcy przyję­
ły jego punkty, ale spokojnie i stanowczo sta­
wia nowe żądania, które są już to rozwinięciem 
tych właśnie piiraklów, już to wynffioJją % syuiia- 
cyi, która wytworzyła się w czasie wymiany 
not między 13elimem a Waszyngtonem. Jak­
kolwiek więc twarde są te nowe warunki Wil­
sona, nie podobna zarzucić im braku zupełnie 
dostatecznego uzasadnienia. Zresztą oami Niem­
ny i ten dziwny niedowład, charakteryzujący 
ich polityczne myślenie, dostarczyli tych uza­
sadnień i to zupełnie świeżych.

I tak było wręcz brakiem inteligcncyi pó 
Btronie polityki niemieckiej, ze rozpoczynając 
zabiegi o pokój prawny na podstawie punktów 
Wilsona, nie postarała się równocześnie o to, 
aby akcya łodzi podwodnych, stanowiąca naj­
jaskrawsze naruszenie prawa, została jeżeli nie 
zupełnie zamieszona, to przynajmniej ograni­
czona do wypadków, mogące eh znaleźć wytłu­
maczenie koniecznościami wojennemi. Właśnie 
w czasie wymiany not pokojowych niemieckie 
łodzie podwodne zatopiły dwa statki pasażer­
skie, z punkiu widzenia wojennego zupełnie 
niewinne. Jak się zaś z obecnej odpowiedzi 
Wilsona okazuje, komendy łodzi podwodnych 
postępowały tak bezwzględnie, że zatapiały 
nawet łodzie- ratunkowe, na których szukali o- 
całenia nieszczęśliwi pasażerowie storpedowa­
nych statków.

W  ten eipo&ób Niemcy wytwarzają odppwńe- 
dni,! atmosferę dla rokowań o pokój, oparty na 
prawie i sprawiedliwości... Jaskrawego tego ob­
jawu nieuleczalnej tmwty nie podobna wytłu­
maczyć żadnemi okoTicznościami postrormemi. 
Lodzie podwodne posiadają telegrafy bez drutu 
i mogą w łm.żdej chwili otrzymywać rozkazy, 
gdziekolwiek się znajdują. Dlaczego po rozpo­
częciu kroków' pokojowych nie wydano im roz­
kazu zaniechania ich bezskutecznego barba.- 
rzyństwa, można tłumaczyć sobie tylko tein, że 
maszyna wojenna niemiecka pracuje już jak 
automat z taką szybkością, iż niemiecka myśl 
polityczna me może nadążyć za obrota.mi krwa­
wych jej kół. Kto w tym Lcrlinie myśli napra­
wdę politycznie? Kto obejmuje całość kwoątyi? 
Kto ma dość wyobraźni, aby widnieć przed so­
bą całokształt sytuacyi we właściwych propor- 
cyaah? Wtdać, te  (miawa m  n&oga ła3dt'£-o-. 
Stąd te ciągłe omyłki, przeoczenia i ziipekue 
już humonastyczue blamr.że.

D llson CAi ni dalej zarzut a.rmi im niemio- 
ckim, że cofając się wo Francji nie zaniecha­
ły swoich metod niszczycielskich, lecz dalej 
rujnują miasta i wsie, wszystko ze sobą żabie' 
rają, uprowadzając nawet spokojnych miesz 
kańców Ten zarzut AVilsona nio jest z pewno­
ścią gołosłowny. Wszak przed kilku dniami z 
Soiii donoszono także, że wojska niemieckie 
rozstając się z wczorajszymi swoimi sojuszni­
kami bułgarskimi, ściągają z nich buty i ubra­
nia, zostawiając ich niemal nagimi... Zupełnie 
niemi«*ki sposób czułego pożegnania-.

Niemiecka wie łza wojenna przypisuje systo- 
natfeznemu niszczeniu terytoryum nieprzyja­
cielskiego bardzo rozlic zne i czarodziejskie sku­
tki. Podczas słynnego nagłego odwrotu Hiu- 
denburga z półkola między St. QuenLin a Sois- 
sons przed półtora, rokiem chlubiono się w 
Niemczech tern, że na całej opuszczonej prze 
sbrizrAii nie pdzaśtuła cegła ma etegle, że przez 
trzydzieści lat trawka tam nio wyrośnie. Przed­
stawiano to jako wnelki sukces, który koalicji 
uniemożliwi posuwanie się naprzód. Wszystko 
to okazało się wierutną bajką. Najpierw bowiem 
sami Niemcy poszli z powrotem na te zniszczo­
ne Łeiwtorya w tegorocznych swoich wiosen­

nych ofenz.T wach. Obecnie zaś widzimy, że ni- 
szczycielstwo niemieckie ani na jedną godzinę 
nie opaźma zwycięskiego pochodu arinij Fo­
cha. Poco więo to niszczycielstwo dzikie i "hie- 
dorzeczne? Jak trudno »przeliczają się* Niein. 
cy, wskazuje właśnie ten fakt, że juz w ostate­
cznej potrzebie, już godząc się na warunki nie­
przyjaciela, jeszcze nie mogą wyzbyć się krwa­
wych szablonów swojego myślenia, poraueić 
nałogów nieubłaganych niszczycieli.

Trzecie żądanie Wilsona jest jednak dla 
Niemców najtwardsze i najbardziej upakara- 
jące. Nie mniej wyniaa ono taaże z faktyczne­
go stanu rzeczy i znajduje dostateczne uzasa­
dnienie najświeższej daty w komicznym wprost 
epizodzie z Ustom obecnego kanclerza

Wilson przypomina mianowicie rządowi nl3- 
mieckiemu, żo między jego punktami znajduje 
cd,ę toikźo żląi'and'0, aby zuSfcała jrrytq[i_<ną 
wszelka władza, która sama dla ciebie i według 
własnego upodobania może zamącic pokój świa­
towy*. Jeżeli zaś obecnie całkowite wytępienie 
takiej władzy jest nicmożliwem, to przynaj­
mniej 2.musi ona być ograniczoną do rzeczywi­
stej niemocy*.

Twarde to żądanie zwraca się przeciw cesa­
rzowi niemieckiemu i przeciw tym wszystkim 
nieodpowiedzialnym1 czynnikom jego otocze­
nia, które wr ciągu tej w ojny okazały się o wie­
le silniejsze, niż wszystkie czynniki konstytu­
cyjne razom wzięte. Tak zwana »parlamento- 
ryzacya* rządów niemieckich, dokonana osta 
tnio pod wrażeniem doznanej klęski, nie przcu- 
stawia żadnych gwarancyj prawnych. Nie od­
powiada jej bowiem żadne postanowienie koi 
stytucyi Rzeszy. Wszystko ogranicza się do 
zwyczajnego reskryptu cesarskiego, w. którym 
jest powiedziane, iż cesarz życzy sobie, aby mir 
nistrowie jego pozosawąli y zgodzie z wiek-
azioiśicaą paidan^litu. K tói jediiuJk’ -zaa^cizy, cżtj 
l>u zażegnaniu dzisiejszych niebezpieczeństw 
nie okaże się nowy reśkrypt ce3arsld, w któ­
rym będzie powiedziane, że cesarz życzy sobie, 
aby jego ministrowie nio pozostawali w zgodzie 
z większością parlamentu.

Wszak wiadomo, z kun się jna do czynienia. 
Rozporządzenie cesarskie, ktorom przed dzie­
więciu laty został parlament niemiecki rozwią­
zany, miało formę deęeszy do Buelowa tej tre­
ści: r Jagcii Sie mir die gamze Bandę auseman- 
dor*. Ton sidezySLj styl, Cnfdrkfaryzująey itak do- 
brze właściwy stosunek owej władzy, o której 
tmówłi wiLióa, do phzediJfcâ wicjioli iraTatp, nbJka- 
zuje chyba ostrożność wobec obeerej rparla- 
mentaiyzacyi*.

rrzodst-awiclele polscy w Borlinie przez czas 
dłużmy stera U się  frłO-Tlie o dohrę stosunki z 
<wtidl'J%ośerą (pagJiamietnlfca)itiia. Nia ‘bu!^
Jacy, żo to ich właśnie dyskwalifikuje polity­
cznie w ocjąch 2>HacliUiaberow< ̂ poczdamsklołi. 
Dopiero tógp roku na wiosnę, k k d j calkow^uy 
upadek wpływu większości parlamentarnej był 
oczywisty i l:.iedy wskutek tego przedstawicie­
le polscy z wy ó ciii się dp »właściwego* t. i. nio- 
odpowłeddaliiegO rząćjji , powiedziano iiń tam 
wjirost, że wyeszcie znaleźli właściwy drogę do 
właściwego forum i zaniechali bozpb-anycn do­
ba. z b p iln y m  zupełnie c-zynpiluęiu...

Cala ifownętrzna histoiya Niemiec współcze­
snych uzasadnia to twarde żądanio Wilsona. 
Nio jest tez ono bynajmniej szykan^ zwycięzcy

sam ks M.«ka 'wyznał, że istotnie dopiero w o- 
statnicn czasach przostudyowa? zasady demo- 
fcraoyi i pwzojął aię niemi, jaik również praetiwy- 
ciężyl swoje poglądy aneksyonistyczne... Już 
na kilka dni przed ostatnią odpowiedzią Wilsc 
na rozpoczęła się z prasie niemieckiej dysku- 
bya na «emat, czy ks. Maks ma zostać czy pójść, 
czy jednam słowem meżna uważać jego *przeu- 
czanie się* za ukończone, czy też powinien je­
szcze dalej —  studyować...

0  tern wszystkim? Wilson przecież wie do­
skonale. A  mając długie i przykre doświadcze­
nia z motodami polityki niemiockiej, chce zu­
pełni© słusznie mleć gwarancrre realne i dosta­
teczne, że znowu nie zostanie na lodzie, jak 
został na początku roku 1917 ze swojem zdecy- 
dowanem j'i i  wówczas oośredniotwem pokojo- 
wein.

Rzecz i ała sprowadza się co najmniej do te­
go, aby koronie odebrać prawo wypowiadania 
wojny i zawierania pokoju. W  logicznem roz­

woju demokratyzacji postulat taki postawili 
już socyalisci niemieccy, atoli jak zwykle bez 
dostatecznego nacisku. Brak tego nacisku u- 
zupełnia teraz Wilson, żądając jeżeli nie nar 
tychmiastowego »wytępienia* to przynajmniej 
ograniczenia do »rzeczyw,dstej niemocy* tej 
władzy.

Ce Niemcy uczynię bezpośrednio z temi no­
wenn ze wszees miar uzasadmonemi postulata­
mi Wilsona, trudno przewidywać. To jednak 
pewne, ż£ będą je musieli prędzej czy później 
przyjąć. W Berlinie powinni się przekonać, że 
muszą pozamykać raz na zawsze wszystkie 
fumu dla ewentualnego powrotu starego regl- 
me:u, że zmiana systemu musi być gruntowana 
i nieodwracalna. Narodowi niemieckiemi żąda­
niami swojemi Wilson żadnej krzywdy nie czy­
ni. Przeciwnie, pomaga mu bardzo energicznie 
i konsekwentnie w jego nieudolnem wdrapy­
waniu się na poziom życia nowoczesnych wol- 
uych i cywilizowanych narodów'...

passim
P & ń s t w a  r u s k i e  p e  S e n .

(Taletor.um).

wobec zwyciężonego, ale koniecznością, wyni- 
|k?jącą logiczme z faktycznego stanu rzeczy.

Zrosztą gdyby się chciało ęiawct zapomnieć 
wszą ok o , co było, tó przecież najnowsza afe- 

!ra z Ustem Maksa Badońskiego musi praypo- 
I mnieć kas i emu, że owa pai‘lamentaryzacya nu- 
mielcka i otwjoi aUmlehret1* pbzodlslfiaiwaają się je­
szcze bardzo —  problematycznie. Z listu bo­
wiem, który ks. Uaks pisał jeszcze w styczniu 
b. r. do ks. Uohenlohogo do Zurychu okazuje 
się, ze ten liberalny i postępowy kanclerz przed 
trzema kwartałami sam był jeszczo aneksyoni- 
sta i antidemokratą, jak ile patrzy. W  obja­
śnieniu cła nem komisyi głównej parlamentu,

Wiedeń, 17 października,.
Prezydent ministrów, d r H u s s a r e k ,  za­

prosił wczoraj przywódców1, stronnictw parł ar 
menbomych na konferencję, zapowiadając, że 
ma im donieść o ważnym akcie przeobrażenia 
Austryi, Czesi zaproszeniu temu nie uczynili 
zadość, uwiadomili natomiast dra Ilussarke, że 
na zamierzone przez rząd ausiryacki rozwmzar 
nie problemu caesko-słowackiego bezwarunko­
wo się nie goczą. Dr Koroszec był na konferen­
c j i  u prezydenta ministrów.

Po konferencji odbyła się jednakże wspólna 
konfereneya prezyuyum Z w itk u  czeskiego, 

klubem Słowian południowych, na której 
stwierdzono, że prze M ówicie1 o obu narodów 
zupełnie są zgodni co do sposobu rozwiązania 
kwestyj narodowych w Austryi.

Dr Russa,rek miał oświadczyć przywódcom 
stronnictw, żo w no'bliższym czasie ogłoszona 
bodzie proklamacja, zapowiadająca utworzenie 
państw nat odo wych w obrębie Austryi. Powstać 
miały oy na razi a cztery państwa, a ruianownulo: 
nłemieeko-austryackle, czeskie, illiryjskle (po­
lu dniiowo-słu,-dońskie) I ruskie, W ten sposób 
utworzyłaby Austrya państwo związkowe. —  
Państwa związkowe łączyłaby /wspólność koro 
ny, reprezentacji i obrony aa zewnątrz.

PrOklamacya zawierać ma wezwame do nar 
rodów do zwmania zgromadzeń narodowych, 
powoJanych <lo 'utworzenia narodowych rządów.

W  kwestji granic państw związkowych 
utrzymuje »Abend*, że granice zachodnie pań­
stwa ruskiego twoizyć ma San  ̂ granice między 
Illyryą a państw-em nieoiiecldem Drawa. —  
V\ skład paiistwa czeskiego nie mują wchodzić 
obszary niemieckie w Uzechach.

Wszy6t,ldch szczegółów powy ższych proklar 
macya jednakże zaworać nie będzie. Prokla- 
rnacya ma być ogłoszoną dzisiaj po południu. 
Tormin ter nie jest jednak ostatecznie usta­
lony

Proklamacja ma zawierać podobno wzmian­
kę, że nie dotyczy ono Polaków. Prezydent mi­
nistrów, dr Hussarek, na konferency? nie wspo­
mniał również nic o Polakach. Posłowie polscy 
na konferencję tę nie otrzymał, zaproszenia.

Wiadomości powyższe wywołały w kotach 
parlamentarnych ogromną senzacyę. Przez ca­
ły dzień gubiono się w domysłach cc ao zamie­
rzonej przez rząd przobudowy państwa. Dokła­
dnego obrazu o pianach rządu naturalnie nie 
można sobie jeszcze w-j tworzyć, tem bardziej, 
że prezydent ministrów, dr Hussarek, dokłar 
dnych wyjaśnień posłom nie udzielił.

Dziś już stwierdzić można, że Czesi i połu­
dniowi Słowianie nie zgodzą się na plan rządu 
austryacki&go i w ozwamu jogo zadość nie uczy­
nią. Rusini i Niemcy zajmują, jak słychać, sta­
nowisko przychylne.

¥ J y ja z d  p a l it y K Ó w  c z e s k i c h  

d a  S z w a j  e t  ry  i.
T "yyf" ' (Telefonem).

Wiedeń, 17 ,pa'ż,MeAiiiL'ai.
Z  JobiTze puiniomwwańycih kół icauskidh do- 

wdaAiuie się ^onesppud-enjb ^Noiweij Reformy*, że 
r̂ ątd pewtanfirwił onecnie udzielić paszportów 20 
polityko a  cresikjkn] khet wy.azd do Bema ecwaj- 
caiwkiezo 3tięti)zy ibnymi (wyjęciiiŁy mai (prezy- 
dyium nacteieliiiej natioduiwej r<idy icztetsiklój Kira- 
mainz, RHofacz, i SyekaL Po-liitycy ,czescy zamie­
rzają (porozumieć pię W Befrrire ■ a delegatami 
czeftki1 ij rady tninroid o-wej w  Paryiżhi. Do 8em|a 
ma przyjechać taki© Masayyk,

:ait.rtcu przyjmą buasuiRl eiistni.
(lilefonemj, 

i f)Viedeń, 17 (piaźdzreiriiika.
W1 ifluiteljsEydh ikloJ&cŁ (politycznyicft; lullaiŁymu- 

ją Ł całą statoOiWiCBiością, że sf-eTy ynolityczne w 
Berlinie twierdzą, iz Niemcy zgcńza się na 
w&zysikie war uniki wymienione przez Wilsona 
w ostatniej jegc nocie, Sfery ite ipoclbosizą zre­
sztą, «  uaiciskiean żs miarodajne czynniki wie­
deńskie przeciwne są bezwarunkowo dalszemr 
bezowocnemu rozlewowi krwi.

Wiedeń. 17 października.
„Norddcutsche Allgcnrefc* Zeitung“  pisze w 

artykule wstępnym.
Jak dotychczas tak i obecnie rząd niemiecki

będzie się powodował v  swej odpowiedzi na 
estatnią notę Wilsona duchem pojednawczości 

pragnieniem najrychlejszego ukończenia woj­
ny. Rząd nłemieck, będzio równ cż siał takio 
ra straży interesów państw* niemieckiego.

>Viedeó( 17 pażdziem-sr 
,.Az Es?t( donosi z BIB na- Rząd niemiecki 

odpowie na nutę Wilsona dopierc po zas ągiię- 
ciu opinii naczelnej koniendy armii. Odpowiedź 
rządu niemieckiego będzie prawdopodobnie go­
towa yy piątek.

Warunki keałieyt.
JTeitfonfm).
Wiedeń, 17 (października 

> Jomgraythen Oojnfinu.gtiie* a N ow.ćgc Jorikii: 
Disma amerykafiskie oAnftymf ĵią, że Włkon 

w ostatniej swej rocie zażąńa> wyTażnie usu­
nięcia dynasty! Hohendollernów

'D y d m ilt  f ie -a  i  t t c r . i  B ic s s ic e ,
(Tnłefuiw),

Wiedeń, 17 (jNżóziertniikat 
»Telegraphen Oompagnie* donosi iz Puotter-

damu:
 ̂Daily: rtnonidó* (oisze: F ie moćcmy- iberwa-, 

runluowio pozwolić Nium^om ma wywofaaiiip ich; 
.m i i  tudzież oiganizowanie n-owegv> któtmegoj 
fronttiL tak, aby tna konferenkjyć /r>clk,ojoweę wc>-' 
gli Ginów (inotrząŁać szablą. O sprawnćh wojsk 
i floty w związku z zhwieszei£a:n broni rozstrzy­
gnie FooL i admiialieya, augicAkal Foch zażą­
dałby nn tubalnie wynanla atornat niemiecki/ ■ 
tudzież bezztvłoczriego obsakizenja nrzer wojska 
koalicyf Alzapy# i Lotaryngii, Niemcy- miuslelflbD 
wy-dać również łodzie podwodne,

j-Daily Mad* żąda, aby Niemcy wydali b< ań 
1 Rotę. __________

fdiluzd fljfuStła L aS źn M . .
(TołefoiiOT),
Wmrień, 17 października. 

„Acht łdir Blait“  d.mosi z BpRina:
Polity-czni.doradcy Ludend iffa, generałowie 

pułkownicy Batcr.Jorf i Nikolai opuścił’ do­
tychczasowe swo etan "orNka i wyjechali n* 
front,

\fty5Qfanis wajak n\$ m b6.;&Ł. 
z  FtalandyL.

(Lcleteiiein),
Wiedeń, 17 (Tużoneicraftui-. 

»Abelrkl« donosi ze iSztOkhOlntu:
\vroj°ka niemieckie opuszczają Fłnflandyę. 

Polożcnio jeefc lub ?onie Etpo!k;ojnkjiaze. Zdaje &ię, 
że ks besld nie zamierza przybywać obeonl; do 
helsingforsu.

Hnsiis tiintla %s?iiu!cc9l Tureyi,
(2Mef<NM(n).
Wiedeń, 17 ipaździermi' a. 

łTciegrajdiun -Oompagiiit* ddnoisii z ■Londynu: 
»Ev;eimig Nuw1s< piszC: Tluirccka mota poko­

jowa tzostaja węoz/onią rządowi •aniglelskicmu 
za pośirednicltwiem aizaldu amieryikatiiskiegK). An­
glia zażąda bezwarunkowe) . kąpićulaoyi Tur- 
cyd. T-Jcya prawdąpoitóbhie żądanie to u- 
względni.

■ ■ o * -

ANATOiu KF^NZ \NOWSgj

mm  i zń
POWIEŚĆ Z PNI TRWOGI 

I ZAMĘTU.

18 fCięg ddnry.)

i —  No, tak któż mówi, żeby w tych czasach.
co to fochy, Waudoezka? Posiedzun tutaj, 

zaśpiewa: z swoim, nacieszysz się krajemy kre­
wnymi i, dla odmiany, zrobimy wycieczkę do 
Petersburga i llosyi. Ja iui impresarya znalazł. 
On kiotóicciNf/wci z Paderewskim nwwleit. Nie S?»- 
pryś Wandeczka, nio Icapiyś!... Każdy musi za­
biegać i jdłri talkli fundaisz mai późaiioj 'zbierać. 
Ja nie wieczysty. A coby się stało, żebym cię 
bez śmcidków zot-itnlwił.

—  Przyjmij ich sam, ja się nie pokażę.
W  czarnych oczach Prochowicza, zła, okru­

tna zapaliła się iskra. Rysy jego twardy przy­
brały wyraz. Snać nie przywykł, aby ktokol­
wiek opierał się jego woli. Błyskawicą, ta je­
dnak trwała sokundę zalcdwo. Jedno spojrze­
nie rzucone na Edwarda, milczącego dotąd 
przywróciło mu równowagę. Glos jego miodo­
we przybrał znów tony-.

—  Sądzę kodnaineńka., iż zasługuję na miale 
z twej strony ustępstwo. Oficerowie ci nie będą 
się tobie narzucać, bo pojutrze w-yjażdżają na 
front bojowy.

Nie pew na, co jej czynić wypada, młoda ko­
bieta zwróciła błagalne i pytające zarazem spoj­
rzenie ku Edwardowi

Te promienne, dziet ięco ufne źrenico i ta bez­
radność, wzruszyła go; przybliżył sig i, aby ją
uiolmtaniić ad jaiktojkaiwliek scy s ji b mężem, zajo)- 
pimow-ał:

—  Skoro pan Procuowicz zaprosił ich, nie 
możesz uchylić się od przyjęcia tej wizyty. Mó­
wią w szyscy po francusku, a twój takt wrodzo­
ny ułatwi rozmowę. Wszak chcą ci tylko hołd 
złożyć. Pozwolisz jednak, że ja się w-yoofnm. 
Im u:mej bodzie Ooob, tern krócej ceremonia ta 
będzie trwała.

Patrzył z otuchą i współczuciem w jej oczy 
smutne, ucałował serdecznie ,iej rękę i  z. pobie­
żnym ukłonem dla p. Prochowicza, opuścił sa­
lonik.

Gruby, dywanowy chodnik na kury tanu tłu­
mił odgłos jego kroków, nie zdoisi jednak zgłu­
szyć głosu Prochowicza, który, zostawszy sam 
z żoną, w-ołał ostrym, rozkazującym tonem:

—  Proszę bardzo, żadnych kaprysów! Ty 
wiesz, że nio znoszę oporu!

Edward przyspieszył kroku i zbiegł szybko 
po schodach, z obaw-y aby dalszych nie usły­
szeć wyrazów. Przeczuwał oddawna. po lęku, 
odbitym nieraz w cudnych, dziecięcych oczach 
Wandy, iż człowiek ten, o niskiej, poziomej 
duszy prolotaryusza, człowiek, który budził w 
nim msty-nktewą, żywiołową odrazę, przewodzi 
nad tem ślicznmi, bozbronnem dzieckiem. Ja- 
snem było dla Krynickiego, iż y-yzjrskuje on 
żonę, a żyje tylko tą idoą, aby z jej wielkiego, 
głośnego już w świecie talentu, wyciągnąć naj­
wyższą sumę dochodu, któiym nie miał zamia­
ru dzielić się z mą byna jmniej, 

b —  Gdybyż choć, w grę tę nikczemna, nie

chciał wciągać niezmiernej, zjawiskowej jej u- 
rodyt

Na myśl t,ę samą, piekło 7, duszy mu za- 
w.zało.

VIII.
Ostry, brutalny niemal nakaz, musony przez 

Prochowicza żonie, uprzytomnił dopiero Kry­
nickiemu, jak silną była antmatya jego do te- 
gc człowieka. Sam dźwięk głosu, wskazujący, 
iż uważał się za władcę i pana. trj pięknej, a 
bliskiej Edwardowi kn«. ią i węzłami rodzinnymi 
kobiety, poruszył w nim wszystkie nerwy i w 
drżenie je wnrawił.

Pierwszym odruchem chciał wrficić tam na­
tychmiast. Sokunda jednak zastanowienia pod­
sunęła mu zapytanie:

—  W rócić? Po co? Aby być tarczą i opieką 
(młodej kobiety, wobec nakazów i wybryków 
jaj męża? Ależ to rola, niebotycznie śmieszna i 
medopuszczałna zarazem. Rola, do której Wan­
da niNzcm go nie upoważniła.

Zrozumiał w tej chwili, jak trudno iest opie­
kować oię, nawet siostrą rodzoną, jeżeli ślubne 
węzły oddały już prawa do niej, innemu męż­
czyźnie.

Pomimo refleksy! tej, nie mógł się obronić 
od wizy i promiennych, szafirowych źrenic, któ­
re, przy każdej ostrej intonacji głosu pana Pro­
chowicza, kryły się, jakby z przestrachem, jak­
by z lękiem bezwiednym, pod osłonę przepy­
sznej frędzli rzęs ciemnych. I teraz uplastycg 

| niał sobie doskonale, ową czarną kawę w ho- 
;olowym saloniku Wandy.

| Pan Proch-owicz promieniał: rozgrzany likie- 
•rand, porigarnia-ł czarnego czuba i nadskaku­

jąc swym gościom a obliczając przypuszczalnie 
zyski, jakie przyniosą występy żony, w Mo­
skwie, badał ich natarczywie, lecz sprytnie, co 
do stosunków finansowych, jakie tam, w sfe­
rach operowych panują. Hrabianka Ossorya, ja- 
sn* i urocza, jak wiosenny poranek, przy całej 
swoj dzicuęcej prostocie, czarowała gości, ta 
rówro pięknością swą, jak wrodzonemi cecha­
mi kobiety’’, należącej z urodzenia i wyehoya- 
nia, do najlepszych sfer towarzyskich. »Every 
inoh a ady«, jak mówią Anglicy. Gwardziści 
pożerali glodrem; oczami, ten cudny kw iatzy- 
wy, a onieśmieleni obecnością męża, zachowy­
wał^ sie zapewne, z powściągliwą uprzejmością 
ludzi lobrze wychowanycti.

Pod tym względem mógł być zupełnie spo­
kojny. A iednak, jakieś jadowite, złe żądło kłó- 
ło go w sam rdzeń serca. Zdawało mu się, że 
s ły s z v , obok siebie brzęg ostróg, że szabla ja­
kaś uderza z dźwiękiem, o betonowe plytyAlio- 
dnika. Obeju&ał się żywo, lecz nikogo z wojsko­
wych nie było w pobliżu. Nerwy natężone pła­
tały rui figla Zdawało mu się, iż słyszy naj­
wyraźniej, miodowy, fałszywo-slodki głos Pro- 
chonicza, zwrócony do żony:

_—- Kochaneńka, naleje ci jeszcze kieliszek li­
kieru. Taż panowie oficerowie za twoje zdrowie 
piją, taje trzeba podziękować.

Wszystkie nerwy zatrzęsły się w Krynickim. 
Krew uderzyła mu do głowy.

—  To istna halucynacya!... —  powiedział 
sam sobie. Jeslem zupełnie w tym razie bezra­
dny. A jednak, jako jedyny- jej krewny, powi 
nienbym nie dopuścić do narzucama jej podo­
bnych stosunków i projektów, na przyszłość.

—> Gdyby nie zerwanie wszelkich komami-' 
kacyj i nie odcięcie ścisłe Warszawy, od resztyJ 
kraju, zawiózłbym ją natychmiast do Krynic. 
Tam, we wiaśeiwem dla siebie otoczeniu, odży­
łaby, rozwinęła się, jak kwiat przecudny, —  
rozmyślał i planowa! w duchu młody człowiek.1 
Ale to utopia, marzenia nieziszczalne narazie. 
A wojna może potrwać lat kilka. Zresztą, gdy--.' 
by z nią miał jeelmc do Krynic, ten jej wstrętny 
5>homo novirs«, to wolę, abyśmy wszy-scy ♦ u 
zostali. Niepodobna przecież narzucać go moim 
rodzicom i całej okolicy.

—  Zresztą, rozważał dalej —  on bv sam za) 
nic siąd się nie ruszył. Zgarnia znaczne sumy-, 
za występy żony, nie wtajemniczając jej imwci 
w jej własne sprawy pieniężne, gra cało dnie 
w bilard, popija drogie koniaki i uważa pewne 
Warszawę za ziemię obiecaną, której nie opu­
ściłby, nawet dla swej ukochanej Ameryki.

—  Ażeby go tam posłać naoowrótr świetna 
myśl! —  uśmiechnął się Krynicki. —  Świetna 
ale znów- nieziszczalna.

—  Takiej cudnej, słonecznej wiośnie, takiej 
genialnej arty-stce, przykuć podobną kule u no­
gi, to zbrodnia!... myślał z oburzeniem. Równo­
cześnie zaś uderzyło ero anormalne położeme 
Wandy Z taką tęsknotą rwała się, po stracie 
matki do kraju, w nad: ■ «i, że się tu dostanie 
w koło T( dzinne, ido swoich*. A  tymczasem, 
siedzi osamotniona, w olbrzymim hotelu, zapeł- 
nionym gwarem wojennym i tłumem, obcym jej 
zujełnie, wrogim nawet, a dla młodziutkiej ko­
biety, wprost niewłaściwym.

(C, <j. n.
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WIELKA POLSKA

d rąh io R stfy Regeaicydlaej, praklamwrjące 
tieEałwisłose i  .odnego j anstwta prJtioiegu m ’ ob-

tf-anach, w w .ą zacoij sw ego »aiłudmidriia 4*rizez 
?i^aikx>w Ł? mirozkałyck, stadna s w w j  nanzego 
Syta pnńtw-irwego w gj ainicacit wfjwawdzie etkro- 
cmyoh i ckisoyGh, ace stawia Ją na gram ie po- 
gytywFiytu, iktó/y 'wr^rcwaJza, nas> maire neie z 
yłynnoścd sutfjgaitowej, jaką stworzył akt 5 li- 
^tjpadta, W  ranach koncepeyi W3sioriow'skiej i 
Ha ąjoaftożw fafctea J^efitycasieSjo, Bfc-duraoinego 
■przez jnoidscncCo^ rz^du poirkiego, uożaa j ni 
b k ć  pewne o b i azmid — *obłera  -naukę, obcym 
ca ąlrzesttógę.
łfamrfcwychwstająca Ojrtryzma, odwoła głaz rcz- 

1| qgo*%-, rusacty w swych posadach .p rzez naj- 
więkazy ki taktRara jrojefimy cłow-ożytoiej Euro> 
py, •cKłrt̂ aaa; g o  w warunkach ak> takich, o  jatkach 
pP!X3s lat oto śniła: pieśń legionów Dąbtfo wskre- 
gn. Nie odbiegamy mocą tego, cc nam dbcsi prze­
moc wAęhł, mocą 'wężną, lera ofibiecajmy mocą 
nefeicgo wpsnioeytego ducha, naszych mop-rzedib' 
wtórnych praw, nsteego lytra. Daicło duchowe. 
■PaWS, któve torowało nam da ôgo oa  Ruś i Li-
iwą, jest d z i s i a j  pcudwaijaą n a s z ło  odrodzę
fan pćńWw/owego w granicach etnograficznych, 
f ? j tH r o  Jamie- się i stać musi m odern , pę 
ritw^ym h»b  na ie-same szarki, iktóremi kroczyła
ongi unifikująca polska raeyu stanu. PosmtnSd
csfcicgij ducjitcwsago dorobku, roesypca-e na ni- 
fciewuoli łedstych L itry  i na jaepomyoh. asoKło- 
gach Ukrainy, są pomostem. po 'którym rew®* 
cMcaoyjnio pfcsttwać się t^ M e  inuEiafł w  przy' 
włości zapefeće cwofety Mmperya&zm pieiłsŁś, 
tl>i«raj-^cy w jedaą całość « «  tioC co cofce , lecz 
a ,  cu wieków/ służba Kul.uinlńa, co  atrakeya 
ducliowra Poiski slworayła ma‘tórormeh jej natu. 

-radnego rnhAlrtu.
Na pftrio., -&in tylko na razie, wytpLdiiie nam 

obliczyć to, co rem tka ' z WŚ^foiawefcieJ iosh 
m u ł}, star. x ąoeć byt Poudd nic pedlegioj w tztj- 
d z li fco*W*:jTnów nf^cteynaocflotwyłtśł. W j ianki, się 
a ‘ ej Lmccipcyi vrga(s«a™ bez kwcstrdi p-jwainy 
becijtw esa raitTicrinom, ciezam n. i liczbą ludno-

«J p r 2 > « 7 ( « ś ć  a o W i j b z u ą  

0śtr!@p 5ł!§s!:i .
Bytlum^ka sOfoensjchl. Zty.« pisze:
»Z .po-wodm amiaa nulityioanycih, ąv, których 

naalku zmajdują się .ooeicinre Nicanic.y, oz'ujie się 
uftikfiie C-ća-ny Śląaa miciągnioay w  zjikras msj- 
bnicfońeyeyteh aagadnłi,?ń .pdllitylki światowej. 
Mięazy 14 (pumk^nmi Wlisotna, które miaiją się 
ateć pOKMarwią pray&Jiogio (pokoju, tzmiduje się 
w myśl tzasscf}- rsaiwowtościowej itaŁże aądattrie, 
że twiJrytsitikie +onnor}-a o Luldmości nie wątpliwie 
(poiisikioj pc-j lącEope być mir ją 'do1 Królestwa 
iPk>kfltjege. ^' '&my, że 'do ,uy)dh obszarów ea-łi'etea 
iię  ,ak.ŻL ,>ómy Śłąisk. Byli iwprawKlzie Górny 
Slatsik (przed 800 laty (po na z  ostaitaii ciseścią sjo- 
ifcairOhH Polskiej, ponieważ jednakże wielka 
dzęść mr/wzkańoów mówi ipe polsku, ana Wiliso- 
-i-'! aasatda naradowośeiówa ®&z^trzyigaó tiakże 

przyszłej ipi-a.wmjopaństtdowej paeynialefeńioóci 
G ómeyo ńląska.

Mieszkxócy Górnego Śląska dzują się n Rze­
szą jiieraieiiką tó& silnie (zroanięei, iżie ,w .pirae- 
ważająłe-te-j swej więSdszjoaci zapewne nie będą 
pragnęli wydostać się z tego silnego i bezpiecz­
nego cc-spohi T.ńatwo(wego z jego ekistecłnym

tci, lecz rówjiocześnie niekompletny, po-
b. Wierny, gdyż nie porastający' vr ścisłej 
kam* mii z przyroda 1 ezyni fundanicntera dziedzi­
ny, kióm-j jfidfco, pozbawione przy lotizenej po- 
łyfeĘjri, ma zająć odr^udzająca się —  lite ucŁro- 
cz< sua —  Polski.

Pciska bowiem nie josc tylko pojęcdem aa- 
ndamętesn w  por.laych opłotkach etm.ografic.z-
zyeŁ , leca hakżo je  jęciem geópolityc^zucm, te
m esy, że i- tniejące na oaiym jej ebfzarzc for­

my poiityKmej prz SEłosci są w  arn̂ eamerj mrerze 
wyraacsai etc&unków gecgraiiom >xii, swiąza- 
iy -h  z jWŁyrokhg zumUssiikułej i eparJufwtiiłoj
prz.z żywili ptkha krainy naiorałacj.

Gdg^iłozi ijąca ede od rosyjskiej pb 'ty odrtaa 
kcr.tynanły mclmdbiio-ouicp<.d£kitego, two»€y, 
,cikl>y i>óiw vcep, trzykroć pmez wciskające się 
■weń morza prz.ew\-żony. NajazctsupSejszo z tych 
Ł'»ędffiymic<A.y — frtaieuslde, temi pmzytpomfiu® 
aaywarssaa i  aajbiurdziej wsehoiMe—  iróLskie, 
że «>Lu są wEńEscai terenami przawUzawymi. — 
Bffilc fflifl^aniiejsaywfc przeszkód górskich, a ob­
fitość w yjfc^nyjł ikm d  rzeeaaych ukutwkiją 
bowiem kiEuptakaeyę między przedz(iek«ienń 
irc-itzr.iid, tam —  Mscmicckiom i Sródzioumem, 
tu--Lal yokiem i Czartem. Pionriastld k^ńiuni- 
krecyjne są nfijwJfciejozemi bodźcami państwo-
twóroztsni, i prą z  koniecznością przyrodniczą 
do stWLfzcrua oaJdbudowy i*olityccanej, 'Cjsitwają- 
O&j itifd: całością i bezpieczeństwem sioca komu- 
mkacyjnej. ko zjawisko nafcuasAnte i potłltycrjne. 
^aoporitymiy, tłumaczy początek, w zr^t i roz- 
miary Polski historycznej, a josl równocześnie 
droguv/sJavzom tycai szlaJców, po których kro 
ezyć będziia magiaia ek panzya odradzającej się 
Fteiald. wyroełoj z poręki WUjena, a niema) 
idemitycznej z PoLką piastofwsilu}.

WLaceacmska bowiem fcm riia w^ak-wesza Pol­
skę w gnamcach etocgrali-azaiydi, odpowiadają­
cych lnnr j więcej tcami oł>saŁ\rofwi ą«ań9iivva pol­
skiego, który się wykształcił w okredu dj,i»;v 
&!} i PiasttcwStozćłw. Jest to  Polska w śieJślejszeiu 
tego sirJwth afttóczegukt, kraina, w której narwdo- 
vry żywL-ol pultki ma górującą przewagę liczę- 
brą naci w«z.yst-Homi ianjaud Meró^iami, razem 
wziąterai. Na c4»wtf i.esi składa się 
Krtichw^a Pokkie, Galicjtr, Śłrslk; Ołccizyńśki, 
Lejeacya Opoleka śląska praskiego, W. Ks. 
pruskiego, W . Ks. T*oznańdkie, Ptuwy zaeliódnie, 
i Regoneya ol.zty u ka Przi Wkclliodnieh. W  
ptrzeK'w^^w’:joróu do PcMdi, l^dklojazej trnó- 
wi nie o  wśeskiej Polsce, która prócz w y­
zuj x«̂ jKlainyclx krajów óbe-jnsujo p-anaidto Iitw ę

iporzadkifem. gospcćlarecarn. Co sadzególinie G.ór- 
ny Ś'ąsk jz" wdlzięoza (pasjsflmu ipndkiomiu, o tem 
mówią tuta-j ikaiir lenia. Lecz pretem>ye c o  we i 
Polaki do Górnego Śląska mznipa są lJewątpli 
wie przez 14 pisuktów Wyamta. Z faktem tym 
m isk iy  się już dzliizj Hczye. W  sktrólym razie 
Górny ślą:(k, etworaony p a ez  E.°iXi(biegliwość 
nj-cmLicką, ntes^luja się wr wi-alkicm niebcizpie- 
■efeeństrwia eó  ido swojej przytszloś&i iz ipiowmdu 
takiego r.azejmu. Leaz dyle już lazisiaj można 
)por.«iadzJcć: bez, oleszaz-ęsmej prrJskiej (polityki 
poisiltiej, któiej mjpiipJoj wysJugi-wiano się w 
opobkflUi -gmadiu regencyjnym, nie byłoby za 
pewno nikomu, a na jaśni0'} kadziiom po drugiej 
skłonie O-icsirńi jpnzieazlio ipraez myśl1, żo na Gór 
nym Śląsku zsin.deankuje liitirtość scielrrątyliwio 
poMe'a«.

wjc, waęczraiD zostały 4 obecnym na uniczystn 
ści abffmwłn w procesie w Afarniaros Śziget pi- 
£-mb K oirasyi Wykonaw czej N. K. N. z wyraża- 
Um gorpego  pcdziękownma i uznania za (rudy i 
'Jiary. pouiesioTje na rzecz sprawy Dmrcdowej 
ua eiężkmm stanowisku otioncy. lióuno-czo- 
sme nastąijilo wręczenie pąmiąikowej odznaki 
w postaci srebrnej gwiazdy ? orłem oraz dedy- 
kacyą i nazwiskiem obrońcy na odwrotni j stro- 
n te.

Obeonie dowiad ijcrny się, że prezydyum Izby 
adwokackiej w Krakać wie wystosowało do o- 
brońtów krakowskich dra Kwiecińskiego, dra 
Ostrowskiego i dra Fizcworskicgo następujące 
plamo j

„W ydział Krakowskiej Izby aawlokackiej 
składa W Fana Koledze wyrazy najgorętszej 
podzięki za ofiarne podjęcie się oraz pełne mę- 
s-tiej odwagi i narodowej godności prowmdzt'- 
niy obi omy Lcgiumistów polskich prz-d sądem 
wojskowy m w llaimaros śzigct Z zapartym 
tchem śledziło cale polskie s-połcezoństwio prze­
biegu t-egio pgoeesn, a nie buz obawy wsłuchi­
wano a ę takt o wr każde słowo z obrończej wy­
powiedzianej ławy, by dla celów obrony nib 
przytaczano argumentów, ni,zgodnych i z żoł­
nierską lojalnością i narodową godnością. Mo- 
natrszą Icoyzyą zirdokumentowano, żo wyrok w 
*-ej sprawie me był potrzebny —  a ten rezultat 
obronie w ten sposób p i jętej i prowadzonej w 
wielkiej mierze niowątpiiwil- zawdzieczyć nale-
jy-\

„hazwuSAn biorących udział w tej obronie 
kolegów adwokaitów zap sze cale spbdcczcństwo

.1ine karykatury K. Sichulskiego, wyobrażające 
wybitno osoby ze świata politycznego i artysty­
cznego.

I Dnia 28 b. m. zbierze.się »juryą celem przy- 
: gotowania materyołn na najbliższą wystawcę 
Towarzystwa.

TOWARZYSTWO NUMIZMATYCZNE odbę­
dzie zebranie członków Towarzystwa w piątek, 
dnia 18 bm. o  godz. 6 wieczór w sali Gra ud" Ho­
telu. Mówić będzie dr Tadeusz Szydlowmki na 
temat: .,0  groźnym stanie zamków ix Iskich**

CYKI WYKŁADÓW 0  MOZARCIE rozpocz- 
nio dr JózcC R e i s s  w Kollegunn wykładów 
naukowych w sobotę 19 bm. o godzinie 1 wtccz. 
w}'kladcm inauguracyjnym. Przy fortepianie 
pmf. Stanisław' L i p s k i .

SPRAWA ZAKLPNA ZIEMNIAKÓW NA ZI­
MĘ, Paskarze ziemniaczahi uprawiają lichwę, na 
k 1*órą zo spokojem przypa.rują się przedstawi
:-:cl'o władzy żywnościowej, a log-alne zaojn-
trzenio się w ten n-.ezbędny i głóuny środek 
jwności jęwt n.-cwykonalnem, bo dotychczas 

niema druków zicnatiaczaitywli. Praktykom pa- 
skarży powinno się jak najprędzej tamę położyć 
a jodpowie-dme czynniki winny przy stąpić do

z 50 czlopków, w tem 31 Polaków, 1S RuSinOtł1 
i 1 Niemiec. Z Polaków zostali zamianowani 
do ")kcyi technicznej" dr Stanisław Dąmbsld, 
dr Roman Dzieśleteski, A.ndfząj Kędzior, hr. Zy­
gmunt Lasocki, dr Ferdynand Maiss, di Tadeusz 
Obmiuski, Edwin Hauswald, Ĵr St. Schaetzel 
- Kazimmra Wyczyński; do sekcyi rolniczej: dr 
Stanisław Siara, Ariur Zaremba Cielecki, ks. 
Witold Czartoryski, Władysław Dlug-isz, dr Ta­
deusz Piłat, Jan St-apiuski, Andrzej Średuiaw- 
ski, 1 ładysław SerwatowsKi, Zdzisław hr. Tar­
nowski, Wincenty Witos; do sekcyi przemyślę' 
woj: dr Herman Diamand, dr Władysław Jahl,- 
Stanisław Konopaski, dr Henryk Kollscher, 
Pioti Kosobudzki, Julian Orbik, Edm. Rauch, 
dr Stamsław Rittel, dr Władysław Stesłowic-z, 
IPilhelrn Tupinek, dr Bruno Josefort.

RUSINI WObEC KOLEJARZY POLSKICH. 
Ze Lwowa donoszą: Z powodu uchwał koleją* 
rzy krakowskich, dotyczących wprowadzenia 
języka polskiego, jako urzędowego, na kole­
jach na obszarach polskich, i>Diło<r wystąpiło 
z gwałtownym artykułem i naw-oluje garstkę, 
kolejarzy ukraińskich do protestu przeciw po-- 
wyższym rezoiucyom. Podaje or.o, że odbyć się1

nem: rDzdetanik Bydgoski*

X Blałopusda i Kurlandyą, oraz Ukrainę po pra ■
wym L.-zegu Dniepru.

Pówierziehnł-oi Wielkiej Polski mierzy 783 ty- 
( ąeo Urn. kwnwłr., byłaby więc jk» Rosyi Wiel­
ka Ikdaka cb5'zarum irajwiofesramn paiiatiwem w 
EuatCIpie, praeinoszą-eem d/zfeeeisse AiitaoWęgry 
o -przeszła 100 tjsięey kim. -kwaidr. Ludność te­
go pańjuwo, -wj-iicfclłolby prawdepe dtcteie z ł:o:'>- 
e< m 1918 udku nUarlia 00 milinów głów, zaoaccn 
"Wiotłut Polska byłaby pod waględcsn swej siły 
liozehnlo trzeeiem —  po Rosyi i NieraBeecŁ — 
jaiństwem w E.mąrie..
, Iłoóć Pe’aków ca  Im li ziemskiej, nie da sic 
wśród obecnych stosunków staty(styK32!nych u- 
stałić z całą ścisłością. Jeśli ostatnie Otk-azenia 
Rwncau *fooss»bśtyu-jp się z rezultatem bad iń Oze- 
łranowskiego, dioszkiby tlę do sauny około trzw- 
izicistu jodem rralionów Poldków. Josfc sióety 

jnarój. w L’ trop to po INrpaurach. Niemcach, Au- 
jiilkiadh, 1 raniTJEach i WTochach. Opierając &ię 
dolej na kmrltinjacyi Rsjaner-Czekanowoki, na­
leży przypuścić, że -na toryłoayum Wtelkieł łY»l-

/N]r/\łrv *>£ mdliryn ̂ *xv (YCC’1 : T.s;ii naoszlca Około 2S miliniófw Polakaw (r. 
1914k Tworzą więc Polacy na tym obszarze —- 
pomijając "wytBaotść kulcuralną i giajjadnifCBą, 
żywinł fetsatnie pamirjacy, który —  przy dość 
■tfetrożmej rachubie —  steaowiił w  roku 1914 -oko­
ło S0 procent ogóhi óv.iczesnej ludzkości (praw- 
d» pottóLnio okhśo 56 milionów). Jest to odsetka 
l '-na'mniej nio rażąica, jeśli się z^mży, że w 
pnzodwt jcttjej łfcwyi stawawiK .Rosyaaióe 44 pro- 
cent ludności p  iństwa, a Ifadritirzy stankfwią na 
Uręg,'zs?h 48 pńaeand, choć tu i tam wykazano 
ą jnv>i>aro-yę przy* użyciu bezwzględnej pre-syi 
; dnjinistmcyjuo i rriodyckraycii Mszenstw 
e 'atyistyeanycłu

Zygmunt Tarlińshi,

f s i c t y  [ i r z s i l a  R iu tis lŁ j u c z s  z&
Z powosJu (Zbiorowej odezwy Polaków w za­

borze pruiskim diolncsi fKuiryer Pozhańsiki* we 
Wtorkoiwem wydaniu:

Odezwę ipoiwyieaą, której ogłoislzenia w  pią- 
tęfic ułtkgly —  Jak do ibyło zamierzono —  wła­
dza zabroniła, z pism- (polskich w Rzeszy nie­
mieckiej nfclążyiły (OgSosjć w lerm-kaie <właśoi- 
wwii, o ile stwierdzić izjdołaliśmy, w  Poznań-

i i Dziennik K-u- 
w TVui°a(cli Królewskich: >Gazeta
i-Gids L’.:btaiwtski< i ^Piclgilzym* poł- 

pJińaki; nu $  clku: »Dzieimiik Śhąskic, *>Gazeta 
Ludowa^, ł-Gazc-ta 0|pofeka«, ^Glos Śląski<, 
--Katolik*, ^Kuiwer Śląski* I «Mow4ny«; na 
•zyichołdżtlw-ie: iDzienark Berliński*, »Narodo 
wiec,* i sWiatrus 'Polski*.

Leqz (nie konieo na tem; tę irobnaniicną o- 
dez'wę. ąiodała; m  aumłałse niedz-edaym war- 
aay.Ska łffózieta Poranna*, wyclholząda — 
jsk wiadomo- ■—  iped ujpńaejdaią conizurą nie* 
mieciką.

rL ipowodu Zsdrazii poznraibkiego, prozę10' par 
1-MBtenitomogJo Kola potekiego, poseł Seytda, wy- 
sLcsc wał za ratz1 w  iniąiiiek ipo asołuidiiiu te’ egra- 
fkfene zazaloaie do knpjdenzln,, brzmiące w  do- 
■łowaom tłóanuicizcnju <nafcdQpuj ĉo:

»Goii.eraTna koinendia pciznailska'Eabiania ga- 
zdtoui -wisiŁcilkiogo omawdainm sprawy (pełskiej 
na (pcdśtrawie raemiedkiej oferty ipokójOwioj. —  
Protestuję imieniem Kola polskiego i proszę o 
epcrwizdowarałe -zniesienia zakazu, pomeważ w 
oizeciwinytm razi? mikódibYŚmy nanychmiast 
wtJość interpcb oy.ę. —  Ptóed <to prał orientu 
S o y d a * .

Rkeclzą jest cfuaraildterystyctaną, żo dem oikra- 
ćyctoy kaincSenz, który w mowio Brr.aj zaipp- 
wsadzk.1 rozma ite migi, a/ieeyiainio włańnio na 
polu •ęenzftKry. nie odpowledwi&l d o  uej pory na 
loujyżgzy telegram. Nie waitiptey, &  k o ło  pol­

skie wysnuje a togo właściwe wnioski.

polskie we wdzięcznej pamięci, a my z naszej

tkia Me da tu hitu pMsK ?$o.
W arsizaiwa, 16 piad-zieu-n ik a .

Rajdh Ragehcyjn.a wy&tósowała do  oficerów 
i żołnierzy w-szyaikich Lyłyck fonmaoyj .wolska 
pol-kiego nastęfmbąco lyoiawainiie:

W  Eiwjązku z n.iszom erętłakirt dio mtrodu 
[łoLkicgo- o  dnia. 7 pa^Jizieirnika (bf. i dclcrc- 
tem o  objęciu przez nas lywierBthniej iwladłzy 
nad wojakiem poiiskiom i śmiania aOttiy przysięgi 
z dnia" 12 października br., (zwracany się do 
Was, ofiCuTOwi-e i iokijicrze, którzyście zbroj­
nie służyli Ojdzytirc ivi Legionach polskich i 
innych f 'iTmnayach awojsk polskn-h, a gorącem 
tcdwonieim (niezwtooąniugo etąwienia się pod 

jztaiudary wiojgira poliskiego, tworzącego się w 
stoliicy paii!stwa'.

Żwinierae! Wygodajioie Wasz obowiązek! Qj- 
'.cyznia ha Was liczy!

W? szawa, dnia 12 października 1918.
Aldlcsander K a Ik o  w s  k i, Zdzisia^ L u b o ­

m i r s k i ,  Józef O s t r o w s k i .
Za prezydenta młnLLr w: B. B r o n i e  w-

Za zgodność: sekretarz gener. Rady Rcgen- 
cyjnfej: ks. C h e  im  i c k i .

Kraków, 17 października.
ZEBRANIE OFICERÓW LEGIONOWYCH.

W’  poiuedziałek dma 16 bm. odbyło się pod 
nzewodmetwem bryg. Roj i w sali posrdzeń 
tut magistratu poufne zebrame oficerów legio- 
nowycli w tprawe organizacji woj dra polskie­
go. Zebranie to spowodowała po części odezwa 
Rady Regencyjnej, ix>wołująca byłych legioni­
stów- pod sztandary liarof owe Gros oBcctów z 
wyjątkiem zmuscocij cli ckoliczroościami de wy­
jazdu pe-tanowiło pozostać w Kraków te aż do 
srydama mjublLzaeyjncge rozkazu ze strony 
polskich władz wojskowych. S k ła n ia  do tego 
iowilież i to, żo utwcrzeuio pjlskiej siły zbroj­
ni j rozciągnąć się musi no. wszystkie zabory, 
rraz ze ittnieją juz kerdereme wid-;k: możli wo- 
łci jawnego organizowania wojrka p.lskiego na 
•mojscu.

UZNANIE DLA OBROŃCÓW Z MARMAROS 
SZIGET Po uraczysiem przjrjędiu oficerów i 
zoLnicrzy 2 brygady Legionów, powracających 
l Marrruu-o,: Sziget prze z Radę mlaski w Krako-

sLony pragniemy zaz.nai'zjć, iż dali. cni przez 
Lu czyn ■ofiarny także wymowne świadectwo 
rĄsokicgo poftlamioiwa sianu adwokackiego11.

NA * TYDZIEŃ OPIEKI LEGIONOWEJ*. 
W piątek, dia 18 b. m., odbędzie^się w- teatrze 
Powszechnym jmzedstawionie: ^Krakowiacy
i górale* na dochód ^Tygodnia opieki legiono­
wej*. Przed przedstawieniem wygłosi p. Anita 
Ham.erslcai ‘wieraa 'OkicyjiesrjiOśdiiiwy, .napisany 
przez p. Stanisława S t w o r ę .  W  dniu tym od­
bywać się będzie w- gmachu teatru Powszechne­
go sprzedaż pamiątkowwch odznak i orzełków 
legionowych z data proklamacyi Ć7. X. 1918).

CO OPOWIADAŁ O POLSCE POSEŁ PE- 
TRUSZEW VCZ? Syonistyczny »Nowy Dzien­
nik* przyniósł szczegóły o przebiegu audyen- 
cyi po-sła ukraińskiego Petruszewycza u cesa­
rza Karola. Ciekawe te szczegóły podajemy di 
słownie za »Nowym Dzienniiciemt:

Posłow-ie Potnrszewą’cz i Ew-genyj Lewyckyj 
wyraził? monarsze' życzenie Ukraińców-, by zo 
w-schodniej Gali cyi, północnej Bukowiny i pół 
nocno-w-schodnich Węgier utworzono autono­
miczne ukraińskie ciało państwowe. Kozstrzą- 
sając to żądanie, zauważył monarcha, że Lwów 
ma mieć praeważająco charakter polski. Odno- 
wiodział na to p. Petruszewycz, żo wo Lwowie 
żywiołem w-zględnie najbardziej silnym są ży­
dzi Po nich dopiero następują Ukraińcy'i Pola­
cy. P. Lcwwckyj dod ł, ie  gdyby cesarz w ja­
kąś sobotę zawitał do Lwowa, przekonałby się 
riaocznio o tein. Prawie wszystkie sklepy są w 
tym dniu zamknięte, bo żydzi są ich właścicie­
lami. Cesara podniósł, że mg właśnie poseł Loe- 
wensteiii oświadczył, ża wszyscy żydzi czują się 
Polakami i chcą się dostać pod panow-anio pol- 
rhio. Na to oświadcz} ł p. Petruszewycz, żo Po­
biciem w-śród żydów uwąża się p. Loewonste-in 
i cienka w-arstówka z nim. którzy na polskości 
znakomite robią interesu. Szerokie masy ży­
dowskie stanowczo nie czują tok, jak p. Loe- 
wenstein, który też nie jest ich rzecznikiem. 
Ukraińcy, podobuie, jak p. Loewenstein, nie 
mają upoważnienia przemawiać imieniem ży­
dów.

ROCZNICA ŚMIERCI MICHAŁA BAŁUC­
KIEGO. Dzisiaj, jako w 17 rocznicę śmierci zna­
komitego komedyopisaraa, odbedzie się stara­
niem rodziny w kościele św. Krzyża nabożeń­
stwo żałobne za dusze zmarłego.

POWSZECHNE W YKŁAD'. UNIWERSY­
TECKIE. Podobme jak w latach poprzednich, 
będą s ę w tym roku odLynrały wykłady uni- 
wcrayt‘ ckie, dostępne dla ogohi publiczności, 
począwszy od dm,a 23 bm.. w Środy, piątki i 
niedziele o godz. 7  wioczćr,. w sali wykładowej 
Zakładu fizycznego (Ocllcg.am Witkow-skiego, 
ol>Pk Coileężmn Ncwum) A.mfiti atralna sala 
może pomieścc -wygodnie ponad 30J słuchaczy. 
Jesionu/. .jWi wykładów obejmie cykl prJc- 
kcyj z lnstcryi polity cznej Ei ropy az do czasów 
.ej wovi.y (wykładający prof K. Zimnu rmann, 
rr-cf. Afk.m Krzyżanaw sk' i prof. śobieski) i 
-migi cykl wykładów o Ameryce Północnej, jej 
przyrodzae, potędze gospedarczej, nauce i filo­
zofii (prelegenci profc.crowie: Sawicki, Siodle- 
wki, Smoleński, Garbuavski, Taylor i ltybaraki). 
Pomiędzy c borna cyk lam. odbędą się wykłady 
dDeeata dra I.orii z dziedziny fizyki. Na seryę 
zonow-ą, po Nowym Roku, przygotowuje za rz ji 
.W szcchnych wyiJadow uniwtr szereg prele- 
tfcyi o kuhurzo i histoiy-i narrdów slnwiań- 
skjch przy j-omocy sił mloycowyeh i za m .e jso  
v7j'cii. I'/ztw'odfiic*ąąyłn zaizj lu P W. U. i a 
azy lata został piofosor Umw-ersytem Jagiell

sporządz.;ma du k óy ., móreby ch ó w  części:nu;ily w toj sprav.-io wiece ukraińskich kolfija- 
P 'konni: mogły crg.ę paskai^ką. Ż.bliza się fco- j3-z.y, na których powzięto odpowiednie uchwały, 
wiem sc»on Lupowan a, zi^ii.nw.kuw na zimę,1 Niostetr. nie możcmv ich przytoczyć, gdyż ule- 

>° najpotrzebn cjszego produktit dla każdej * iy konfiskacie. »Ditó* yadaje, że na z^rroma-
17'J11 A'1 !ł. ił.71 niu'f.4- nr vn»»*7A*T-il In nin mn-żpoJ I .i _ . •... ________________ . • t '*
r

rodziny, a hu nawet w praytći/oniu nie możną 
ośroóhć. kiedy będzie inośna zakupywać wię­
ksze ilości z.cmniaków i to w jaki sjjosób i po 
,akith cenach.

ŚMIERTELNOŚĆ W KRAKOWIE. Miejski 
Lr/ad Z irewia poda jo do wiad'jmK>:Vi, że w o- 
s.ataiai tygodniu, tj. w- czasie od 6 do 12 bm. 
zmarło na influenzę w Kia ko wie 61 o/ob , a na 
z-'! palenie płuc 24 esób. W  poiównaniu z prze- 
sJytn tygodniem okazuje się mały sąmdck; w 
Czasie bowiem od 29 września do 5 październi­
ka br. po doiLezośiu spóźnionych doniesień, 
marły- na influenzę 64 ose-by-, a na zapalenia

lino 34 osób.
ZNALEZIENIE TRUPA W PIWNICY NA 

WAWELU. Wcz/eraj rano w piwnicy- na Wa­
welu zaalaziono trupa żołnierza, powiiszeiięgo

dzeniu ruskich k ob jirzy  prac mawiał poseł Wi-
tyk.

TARNÓW, 14 października. (Muniksfacya).: 
7. powiod-a wydan a prckiamacyi lu dy Ri-gou- 
cypicj dziś cdbyla 5:ę manitóKney.a naszego 
miafcta. u godzinie 9 rano odbyto się w koście­
le- ŃX. Misyonarzy, urządzaae ftariitiiaii ulown- 
izy-szen. T. S. L „ „dokoła11, jVacy- narodowej 
kobiet polskich i klubu harcerzy urcezyiic m, 
bożenstv.-o, w czacie ktorego pzclniosle kazanie'1 
wygłosił ks. Gaw-orzewsk'. W  cza- ie naiwżoń-i 
siwa świątynia była przcąielniona.

O godzudc 12  w południe odbyJo się nad­
zwyczajne uroczycie ijoaiorizenlc I i a 11 y micj- 
fk cj. W pięimiio udekoranvaucj sali rstuszowej, 
w której na głównej iriUmo donunow-ał sn arny-, 
orzeł, za wice zimy na wspanialej makacie, zo­

na g/ymsie przy drz\ iach ?l;o iową-gh. Jak się i broda się Rada micjc-ka 
oksaalo, jest to Franciszek Sobc-ta, żf-łnitrz 13. lanci duchowieństwa z

nr Zd? sław JachnrmGy. członkami, -wy-brani
znstali profestrw ie: Gadtówski, śkdleck', ks. 
Zimmcnrann, k-5. Zcgailuiiki, Krzyżanowski, 
Kutrzeba Ciechanowski Iktsn, Sawicki i Smo­
leński.

Z TEATfHJ P C W S Z E C H N tG O  Z powodu 
zapadnięcia para osób z personalu na nifluenzę 
buszpnńską r&pertcar bieżącego tygodnia musi 
ulediz z kemccznibci zmianie Dziś wy-stawia 
nasz teatr wzruszającą i śiwetn.o graną ,.Gł.> 
t'ną sprawę11, która nadto powtórzona bęuzie na 
przcdstara-icniu popołudniiowem dla ndodzieży 
szkolnej w. sobotę, zamiast ^zapowiedzianych 
„Dam i huzarów1', -—  jutre „Kranowiacy i gó- 
laie11, z których dochód pizy padnie na rzlez 
Opjeki Lcgicdów, w soootg wieczór arzinowic- 
nie Aaw-no tne granej epcictki „Baron Klincl", 
na ńtedzielę zos zapowiada afisz na popołudniu 
stLillerowskich Z b ó jc ó w 11, a nu wi-ncaór nie­
zrównany w swojej wcsolotei ,Lom otwarty11.

Z TOWARZYSTWA SZTUK PIĘKNYCH. 
Obecna wystawa obrazów i rzeźb w Pałacu sztu­
ki zostanie z końcom bieżącego miesiąca zmie­
niona. Zainteresowanie, jakie obudziły obrazy 
Leona Wyczółkowskiego, Jacka Malczewskie­
go i  Juliana Fułata, powoduje ustaw-iczny i nie­
słabnący ruch w nowo przebudowanych salach 
Tow arzyską Na całość wystawy składają się 
nauto dzieł A. Karpińskiego, H. Uzieinbly, 
Fr. Turka, J . Bukowskiego, T. Grotta, VI. Hoff­
manna, W. Kossaka, A. Procaiłowicza, St. Filip­
kiewicza, L. Piccardu, M. Dudka i nieśmiertel­

n i. T r z y b y ł tn  pized Lżenia tygodniami do rę­
dziny na miar. Pewnego unia w stanie wiel­
kiego podrażnienia wyszedł z domu, widocznie 
w zstcuiarze samobójczyni i d.ńfconeł go na Wa­
lt du. Zwłoki byty juz w «tame rozkładu. Tru- 
jńarka przowiozLi zwłok'. J> zakładu medycy-- 
ny sądowej.

‘ KRADZIEŻ SUKNA NA DWORCU TOWA­
ROWYM. Z wagonów kolejowy di, które przy­
bywały na dworzec towarowy- w Krakowie, od 
kilku dm kradziono sukno. Wczoraj udało się 
]X)licyi krakowskie j przyłapać na gorącym 
uczynku kradzieży 20-letnngo Franciszka Cyr- 
wickiego, który z łupem pod pachą wyskakiwał 
z wagonu. Sukno odebrano, a Cy wieki poszedł 
pokutować do .aresztów policyjnych.

GROMADA KIESZONKOWCÓW POD KLU­
CZEM*. Wczoraj polieya krakowska areszto­
wała gromadę Idoszonkowców, którzy urządzi­
li oblawm wśród publiczności, jadącoj tramwa­
jem. Jest to znana galciya młodocianych zło­
dziei, a już zapisanych »dobrze c w kronikach 
policyjnych. Są to- 16-lofni Antoni Kudasie- 
wicz, lC-letni Bionislaw Żołdani, 19-Ictni Karol 
Kubas i l9-lctni Rudolf Sroka. Podczas rewizj i, 
przoprowudzo^cj p./.y nich, znaleziono kilłca 
rortfoli, portenonotkę damską z kwotą 550 K, 
oraz złoty cwikier. Przedmioty te są do odebra­
nia w biurach bezpieczeństwa publicznego »pod 
Telegrafem*;

Z KROMKI POLICYJNEJ. Aresztowano 
wczoraj 43-letmego Leona Szaf rana i 23-lennią 
Gustę Uauswiith, którzy rabyli od w-lainjwm- 
ezy skory- wartości 30.0UU lv. Skóry te skradzio­
no przed kilku amam! w P-o.hni w- sklcp:e Moj-

in c.'■poro, teprezen- 
ks. infułatem Berna-i 

clean na ezde, władz rząck>wyi;h i autonuinicz-f 
nj ch z -ma-rszał. Jaśk.kraczeni, stewurzyszu!,’ 
ramie, legioniści, robotnicy, s:udeiui, żołnierze! 
i liczna riubiiazincść. Gromkim •aklaokiun nrzy- 
witiajny burimstra dr Tertil, prćy.cs Ić łi* pol- 
sinego przemówi! do zebranych wplrmiennych 
słowach, podnosząc znaczeke chwili, na kuirą1 
z utęsknieniem czekało mcfisto i cała Ojczyzna 
Z dz.icjUM-y^h przowTtdów wy-knńl się fakt, nie-', 
podległej Pokko, któremu w roalizacyl n:e ?ta-/ 
nie nic na p-i-zcrakodz i. Do serca iklskr, do 
■'Yarszawy droga otwarta i do nnj spieszą 
wszyscy reprczontanci narodu. Wsponjii.awszy 

oddawwzy hołd wielkiej idei legionowej, która 
ma sław-ną Ikarię w- dziejach w ęiny światowej,( 
mcmca przcdaiawii że ja.k w naturze nic1 może 
być próżną tak i w życiu narodu. Tą próżnię 
izeba zapełnić Jutem polskiej nnb ści, aby irtt- 

rowiołane żywioły mc przyszły d i głosu i me 
zawiiduzyiy ojczyzny. Polska miała jłosianni-, 
ctwo dzicjcwe, to posłannictw i trzeba obecnie 
podjąć, bez krzywdy dla drogich, ze sprawiedli-1 
'wośaią dla wkzytolkich stanów i wyznań. Polska! 
musi s:e stać prav.'cm, musi być .-ilna i jedną;
11 zęba tej jedności na zewnątrz i wewnątrz. 
Dlatego precz z ~ wraLuwm" wojny di mowej. 
łYsponmiawszy o znaczeniu miast dla, podirzy* 
mywania, duche. narodowego, której to wo Lycz- 
rioj trzyautlo się zawsze miast) Tranów-, di 
Ti rkl im i mem naszego miasta przesłał serde­
czne pozdrowienie dia wszystkich warsiw i dla 
wszystkich polskich uzmlnie, poczem zakoiiczył 
swą ptodmocłą mowę okrzykiem: „Nitek żyje
jedna, widka:, zjednoczona, sJna Polska!'1, któ­
ry to okrzyk zgromadzeni trzykrotnie z zapa-

ż.uąza Lichrat-za. Za włamywaczarni w-drozono ptm pow-. óizyb. Unoczy-stośc zakończyło od-.
J>03Glg.

Aresztcw-ano wczoraj na ulicy Grodzkiej 48- 
! ( tmego Hirscha Suogćna, żobraka z zawód a, 
który z tcbolcm w ręku chodził po prośbie wy­
łudzając jałmużnę jto sklepach. Podczas rewi-
zyi, jzraoprowadzonej przy aresznawiatuy-jn, zmr-
te-*tciM> w cokole, owinięty w szmaty stary pu­
gilares, w którym znajdowało się 5.550 K. Are­
sztowany nie ''Irce się p-zyznać, jatkom spicso- 
hem przyszedł do tak wilclklej getonki.

.ARESZTOWANIE SZANTAŻYSTY. Jak jićł 
JoctoMŹifnry, od dtir/szcgo czasu kiąż.ył po Kra- 
kowre o^ołmik jaius w mundurzb urzędnika ko­
lejowego i pod pcauretm de staw różnych arty­
kułów spożj w-c-zych wyiudzał pieniądze ud rol­
nych osab. Wczoraj go arosztewaaijo. Jest to 
Józef Janicki, robom'k kolejową- % Tani owa. 
Był On już krlkakr,utnie aiesłtowany, detz za 
każdym Kuzem zbiegł.

AMATORZY WĘGLA. Nd plancie k ,lejowym 
w Podgórzu można obsciwcw-ać w dzień całe 
ueszo cldopców i dzieci, którzy trudnią się wy- 
kradamcin rręgta z w-a gonów kolejowych. 
CJilcpey ci doskonale są zorganizow mi Jedna 
party a, wskakuje do nać had/.ącegr pociągu z 
•lęgiem i momenlakiio rrzuca g> na plant ko­
le owy, a druga zbiera szybłoo lo pr/ygraowal­
nych worków i unosi do pm T .g ljeh  krzaków- i 
rowów., gaz.e odbywa się podział lupern. Per. 
-oanJ kolo jawy jcet bezsilny w tych razach, 
gdyż w razie zgonienia takiej czeredy z wozów 
węglową/eli, spotyka ich atak ze strony brudy, 
która obrzuca kolejarzy gradem kamieni1.
' ARESZTOWANIE ^BOLSZEWIKA * W KRA­
KOWIE. Wczoraj na dworcu kolejowym w Kra­
kowie w wagonie pociągu, przybyłego od Gra- 
uicy, wywołał wielkie zbiegowisko pew-ien mlo- 
dziemec, wą-rażając się o Ptakach w nader 
obelżywy cli słowach. Gdy przybyła, polieya. by 
uspokoić rozjuszonego młodzieńca, wpadł on w 
szał i rzucił stekiem obelg, zwróconych znowu 
przeciwko Police. Zanrowadzony »pod Tele­
graf*, nie chciał wyjawić 3wojega nazwiska, 
dopiero po kilku godzinach zeznał, że nazywa 
się Mojżesz Urbaś i przybył do Krakowa z Kle- 
mentowa w Królestwie Polskiem. Obecnie zam­
knięty jest w aresziach policyjnych *pod Te­
legrafem* i będzie oskarżony o obrazę aarodo- 
w-ości polskiej.

RAD A PRZYBOCZNA KRAJOWEGO URZĘ­
DU ODBUDOWY. >Kuryer Lwowski* dowia­
duje się, że nastąpiło już mianowanie członków 
Rady przybocznej krajow-ego Urzędu odbudo­
wy (Uentiali dla .gospodarczej odbudoyy). —  
Utworzenie takiej Rady postanowione zostało 
przed czterema miesiącami. Rada składa się

piewanift pieśni narodowych: „Boże! coś Pol­
skę11, „Jeszcze Tolska uie zginęła1- i .Roty 11 
Roiiicpnckiej, oraz o f n p i  entiuyaistyczne na 
cześć Y ikona, Fadcrcw skiogo i Focha.

Podrra sia ta aroczystosc iu«gl:iby flrzybrać' 
znaczni o szersze rozmiary, gdyby nie wina ma­
gistratu, który publiczności afiszami o  uroczy­
stość. nib uwiadomił i nie nakazał jej dekoro­
wać domów flagami.

NAPAD BANDYTÓW NA PC CIĄG Z Rze­
szowa donoszą do »Wieku Now-ego* o zbrojnym 
napadzie bandytów dma 5 b .m. około 8 godzi­
ny wieczorem na pociąg tow-a-owy, idący ze 
Lw-owra do Krakowa. Wedle opowiadania służby 
kolejowej, już przy wyjaździe pociągu ze stacyi 
zauważono już poza stacyą kilkanaście postaci, 
oświetlających w ciemności elektryeznem. la­
tarkami wagony nadjeżdżającego pociągu, za­
pewne aby zbadać, jak pociąg jest strzeżony 
i czy ma wozy plombowane, a więc wyładowa­
ne tow-arami. Musiała to być banda zorganizo­
wana i widocznie zapomocą sygnałów świetl­
nych porozumiew-aia się z drugą bandą, stojącą 
w znacznie już dalszej od stacyi odległości, bo 
za mostem zelazuym, znajdującym się na prze­
strzeni pomiędzy Itzeszow-em a Rudną. Gdy po-j 
ciąg w pełnym już był ruchu, wskoczyło na po-i 
mosty wagonów kilkunastu rabusiów7 i osuzelro 
w-ujac się dla steroryzowaria p-rśonalu, poczęli 
rozbijać wagony. Nie spodziewali się jednak 
bandyci, że w wagonacii poukrywani są żołn.o- 
rzc wojskowej patroli, która ma za zadanie pil­
nować pociągów przód bandyckimi napadami 
Żołnierze dali do nich kilka strzałów. Jeden 
z nich trafił w pierś bandytę-dezelera. Szczepa­
na Datę, inni zaś bandy7ci, spłoszeni strzałami, 
pozeskakiwali z wagonów i znikli w-śród ciem-! 
ności. Przy trupie Daty znaleziono żelazną sztu-j 
bę do rozbijania wagonów, złodziejskie narzęą 
dzie i  znaczną gotówkę.

św ia ta -
UWIĘZIENIE RADCY DWORU DBA BRLL

CHY. Radca dworu w ministerstw'e kolei, di 
Breicha, został uwięziony pod zarzutom nadu 
żywania swojego stanowiska, jako ł ierownik 
składu żywności kolei paustw-owych. Dalej za- 
rzuca mu śledztwo, ze nie zwalczał współdziała­
nia służby kolejowej z paskarzami.

ŚMIERĆ GŁODOMORA SUCCIEGO. Tok; do­
nosi telegram z Lugano, w pewnej wiosce pod) 
Florencyą umarł w tych dniach słynny swoje­
go czasu głodomór Succi, który popisywał si? 
we wszystkich miastach większych Europy swo­
ja sztuka obchodzenia się bez pokarmów, y" 
VV ostotowah latach nie npramrał już st.iojej 
s sztuki . Umarł w 70 roku życia..

r w!

Slssksjka 30 Początek o godzinie 7 wieczorem.
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SLPB. Doi?- 15 b. m, odbył s5ę w  feoiściflie $w. 
Szczepana mu. Piasku ślub p. Jaiiiny Karelus z 
p. S-t&BŚsłcrwem BiesEadowslaoi, aiayetemitcm ko­
palń naftowych w Drohobyczu. 11903

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
IM. JUL. SŁOWACKIEGO.

We eewartek, dnia 17 b. m.: »Dla szczęścia* 
St. Przybyszewskisgo.

W  piątek, oma 18 b, m.: Teatr zamlmięt-y.
W solmtę, dni* 19 b. m.: >We3©ł.e« St. W y­

spiańskiego.
REPERTUAR M. TEATRU POWSZECHNEGO 

W  KRAKOWIE.
W e czwartek, d. 17 b. m.: »Gtoina sprawa*. 
W  piątek, d. 18 b m.: » Krakowiacy i górale*. 
W sobotę, d. 19 b. m~ po południu: »Glośna 

-prawa*; wieczorem: » Baron Kunel*.

WYSTĘPY NINY DOLLI NA PBOWINCY1.
W Kołomyi we czwartak 17 p&ździierinuika.
We Lwowie w niedzielę 20 paidaiewifeu

M m  n m p m t
tym razem z  TMseefldego zaJwralNraa. Wystar­
czy »w:a-dcta»i?, ie  ktokolwiek chce dziecku 
fuused oczy Twetąwić porywający przyl,la'd mi- 
hy*r/', wrażliwości na cudzą niedolę, przywiąza­
nie do 1rrzyjaoiół, iłowe*] dać mu poglądową 
SeiiC-yę, jakim Twinasn byt’ uescaWy chłopak, 
niecił zaprawami je ua przodsteiwieiMe filmowe 

^LAŁY LORD* 
do ^UCIECHY* w tym tygodniki. FiL-n ten otetsw- 
iy  jest na riuśmiertelnej icsiążee Eurneca, która 
podoimia jak » Chata woja Toma* obóegfa cały 
świat t> tysiącznych wjidfejmaioih i przesuwa 
przed oozyma widza, wr tóąjgu nioprzeiw jftwm, 
najwytworniej ujęte eeeny *  życia małego, bie­
do -go. w  Antenyce wwc^awainoga chłap® Ce- 
diyka- Errol-a. który dziwem losu Ł<i*4ą aostó 
leniem Panutieroy.

Dziecko będzie patrzy ło z roałdoszą, a i rodzi 
ce ■zinaj.dą w tym filmie aaśa^cteessae ziadow-cle- 
rtie. ’ 11908

P O l X Ń E G R I

S f e S I  A  M S  I E & S jn a
— NAGRODA ZA PRACE HISTORYCZNE.

P_sma warszawskie ogłaszają: Komitet, zarzą­
dzający Kasą pomocy dla osób, pracujących 
aa polu naukowem imioiiia J. Mianowskiego, 
codaje tło wiadomości, że z fundacji Rotwan 
da i Wawelberga przyznana zostanie w r. i9t8 
nagroda pieniężna imienia profeswon Adolfa 
Fawińskiego w wysokości 029 rubli 97 kop. za 
Dąilepsza z ogłoszonych drukiem w języku pol- 
jldm, w ciągn trzech ostatnio ubiegłych lat, te 
Jest 1915, 1916 i 1917 r. pracę, odnoszącą się 
do historyi polskiej. Z dzieł, wartości naukowo.), 
pierwszeństwo do nagrody służy dziełu, mają­
cemu za przedmiot opracowanie materyalów, 
zebranych przez [trofesora Pawióskisgo. Jak­
kolwiek komitet za rz ą d z a ją cy  Kasą będzie usi­
łował zebrać dla oceny kwalifikujące się do na­
grody prace, w y d a n e  w latach wymienionych, 
dla uniknięcia jednak przeoczeń prosi o składa­
nie prac, o których mowa, w biurze komitetu 
(Hoża 47), lub na ręce jednego 7. członków ko­
mitetu.

Go fdótyfctey raidainfe1 łagodzenia sposobu 
pronyaazeńla wojny, .tio urn sądzę, aby Wilson
miał na myśli' jeioś, ©oby wybiegało poza ramy 
©góilnie tego, co mogłoby także odpowiadać in- 
teacyiam! nietmiedkum. rtb, iżte w  icizasie, w  któ­
rym wojnę można upwŁić za izukoólctzoną, obie 
strony powinny umiikać i&unowości ipłrowaidizeńia 
wiojnj, jjeat (rzeczą '“rotzlhmratą, polegać jednak­
że orwai na wmajcmmości. Jeżeli w  tym ii; :eo-un)ku 
nasi nife]pm/jucieJ!e dziesgioś (żądają, Łc mniszą też 
i ize Swiej strony <floś dać. W  tym też (dmelhu -wy- 
mianla zdań -między Niemcami a  prezydentem 
WSsatjema, doprowadzi łatwo- lo stosownego 
wyjaśnienia. Prac dis tawiam sobie, że te wymia­
ny izktań nie ©późnią w|cale izatkondzenia kroków 
nśefprzyjaca eJsikicih.

Rozumie się same przesz się, że Kicmcy mai- 
32ą. obstawać ptaythesa, żeby w tem ipocizą tko- 
wem estadyum rokowań fwstęjpnyiofa -nie -posta­
wi01 jo im takich, w^rapków, któroby mogły 
być uważane jaiko za nie do  przyjęcia dla Nie­
miec. Możemy się na mo powołać, te  nie tylko 
jest naszem dąże-mem sprowmWć pokój, lecte 
także i na (to, że ctoynimy .to ze specjrateyn na­
ciskiem, jeżeli powołujemy tóę na idanie ĆYri- 
w k i . w Octórem tenże oświaddza., że pokój nie 
powmien być pokojem przemocy,

DYSKUSYA.
Fe praemćwieniu lomistra spraw zagranicz­

nych hr. Burimna zapytał p.zv wód ni czary, czy 
te kukowie życzą sebio otwarcia dysfcuswi.

Poe. P i t t o n i :  Sfychuć, ż& odruwkdź Wil­
sona dla Aus ro^Węgier już daides -lą.

Minister lir. B u m - a a : Ja jej jeszcze uje do- 
slałeni.

D*s. P i t t o n i  wńkaznjie., żc (odpowiedź lada 
godziny może nadejść. Praga!©, aby ,w: takim 
wypudlńu' Itemisya natycluuusŁ miała możność 
dowiedizonia się o  treści.

tir. Kur i m  odpowiedział, że odpowiedź hę- 
dz:e natychmiast ogłoszoną.

Pcs. K o r o s z e c  zapytuje, ozy są jakie pe­
wne dano eto juzyję-cio, kiedy odpowitodź nadej­
dzie.

Mdnfeter odpowiada, że nic -teHciega nie wic, 
Dotąd odpwwicdź nie nadeszła, c cacka je jednaik, 
jej rj'chłego wręczenia. Wskazuje jednakże, żo 
przy zaSkmowienaiu się nad mjtajnś, któró będą 
wynuetnuano obecnie między Austro-Węgrami a 
naszymi amepjByjaJcióhni, trzeba, w kaiaym wy 
pac ku Osiągnąć par ttumiecie z Węguwni. To spw 
woduje (fciónką zwłokę, która może twać nioraa 
i  24 gadziny. Krótka wy miana zaań z E&r-Pnein 
jeist ktoieteinB, aby nasze stan iwistka ani o jeden 
od ceń  nie potŁostoiwialy ze sobą w c znoś ci.

Pós K o r  a s k o c oświadcza, że rnie mfcae się 
zgodizDĆ Mui ziwołamie komisji dopiefro po nadej-

K a r o l y i  mówił dalej: Każdy wie, co się 
dzieje w Austryi i jakie są przociwieństwa mię­
dzy A ostry4 a Wręgrami. Jest wiec rzeczą nie­
możliwą powierzyć pieczę nad interesami wę­
gierskimi. mężowi, któiy nie reprezentuje ich 
wyłącznie. Lo gdzież gwaraneya, że taki. mini­
ster spraw zagranicznych nie poświęci Siedmio­
grodu dla interesów Austryi, albo zechce utrzy­
mać Czechy tylko za tę cenę w ramach Austryi, 
że naruszy całość Węgier. Ci politycy, którzy 
chcieli pogłębiać przymierze z Niemcami, skoń­
czyli zupełną katastrofą. Z togo należy wysnuć 
konsekweneye. Cała wojna była wprowadze­
niem nar w błąd.

Poseł L o v a s s y  z partyi Karolyego woła: 
Jesteśmy przyjaciółmi koalicyi!

Wielka wrzawa, która doprowadza do przer­
wania posiedzenia.

Ze strony przeciwnej wołają: Sprzedaliście 
koalicyi ojczyznę!

Minister żywnościowy, ks, W in  d i s  ch - 
g r a e t z ,  wola: Przy proklamowaniu niezawu- 
slości Węgier robicie takio świństwa! Wstydź­
cie sie

Wielkie wwburzenie. Po podjęciu posiedzenia, 
prez. piętnuj} słowa Lovassy’ego i podobną 
uwagę posła Yaszą. Oba te oświadczenia wła­
ściwie podlgoają ustawie karnej, dlatego prezy­
dent stawia wniosek, by sprawę tę oddać komi- 
syi nietykalności 7 >o solskiej. Mai i osek ten więk­
szością przyjęto. Głosowali za nim także Appo- 
nyi i PoionyL 

K a r o 1 y  i powiada dalej, że Wekerle nie 
jest tym, który^Y zdołał przeprowadzić demo- 
kratysaeyę Węgier. Wyłuszcza żądania, która 
muszą być przeprowadzono w interesie dcmo- 
kratyzaeyi kraju.

Pfoseł H o  c  k  z  partyi Karcilyićgo pratdkluda 
meuKmyał do mcmaTchy, snawierający 12 żądań, 
w  tem aiezawirłość Węgier pod berłem monar­
chy, natychmiautewe rcupoczęci© rokowań po- 
kojow ycb, km  iwtzgiędiui na lubtycbcyasniwą 
wspólność iuterasó.w e Aaistryą, izdeinoikratyzó- 
wauia Węgier, uregulo wianie sptew nar.euówo- 
śtiiHjiwytóh w  myśl iprppmycyi WiŁsona, iwJcoólw 
żąrLanie ,w sprawie polityki żylwiufóśd ńtej i-y 
znpobieidz wyy-ożeniiu. śnodkó,\v. ży wlnoaci z Wę­
gier pod jakimkolwiek pozorem:

Poseł V  en  y  es: iute-rpeiuje w  stpraiwile apro- 
wizacyjnej, pyda, ii’e Węigry dla arni 1 dester- 
cteŷ ły i Pzy armia z tego n5e cddajo pcm-teej ilo­
ści napownót ludności eyrr.ilmej. W y l iz u je  s:ę 
ostra, kon tro,wersya między miro a ministrem 
żywności.

Interpelant powiada: Jeżeli ludność nie 0-
arzwima dc-ść środ3rów iywnroś-i, ido żeir.ierzo 
nic będą dalej wałczyć.

Minister honwiedów odpiera te uwagi tem,
śc*u odpOwiieidzi Wikłona. Ale parrkywsż OfcktiNo ie  iokilais:© woglcrscy 
■̂ ti© d^tegaicyS mogą przywią-zywiać •Rtarauść do! swoje ołłowią^ki. 
tego, aby po ogłosŁ-eniu motty módz ją procek sdyo' 
wtać, byłaH>y wlsikajzamą krotka przerwa.

Na wniDefceik L a n g e n h a h - n a  przerwano 
potóe*I®e*r©, by ddegaci mogli się pp^ozminieć.
I'o pndjęcró posiedzenia, przewodniczący w myśl 
'wwi-ą.żjonycii życzeń, odroczył obrady kotnlsyz do 

godamy 3 po potedniai1.

będą drdej spc-Lniiii

O ś w l s d e z e n i e  h r . B o r f a r l l .
Wiedeń, 17 a7Qżdziemika.

H. K.) Na wtcZc
dia
mir.i te? 8prań\ tagrankimyishi far. B w r i a n  
tł<fa,yl naAt,ęPuiiIń;®. «.świadcttonie:

Wysoka. Kors^jwr!
Kie eheąc mówić o  nzeczach, znanych iparnom; 

poawnłę sobie, kwitŁj gtnjąp b worzejmego zmn\X>- 
łfloea partew1, Krezyptoiować v cvygłoszemia me,go 
ęxpose. Pe«w«l^ so-oie uteynm tylko klika 11- 
wzęg o  tyiń, o  ite m-ozna i owiedzieć. żie on wcro. 
raj p Każenie dnznci™ zmiany. Po wy głoeEonui 
mego 'wczorajszego espiose doszła do naszej 
wiaradtrości odpowiedź btamów Zjednoczonych 
aa estaedą rqte rządu niesnieeldcgo. Chcę jtuż 
teraz stwierdzić, że po tlokladkacsn zbadaniu 
treści tt&ty nie widzę powiódra do izmieaiooia 
choćby siewa z  mego eipoee. Na ipo^Sądłou me­
go  eespose ^wrcrdtzitem z  zadowoleniean, ae dla 
ludów otwierają się widoki, iż udu a ę  w cza­
sie, dującym się przewidzieć, dojść aa wszyst- 
fc*cu do w^tury mania kroioów raaprzy-
jucicl:!;' k  i yydsctżyć rckowoniu eeSeni ~awar ispokoiło —  oświadcza, że praca parlamentu 
fcta powsieclintego, tntalego i epra ..kdliwęgp mnsi się obecni© ograniczyć do dwóch spraw:

do akcyi pokojowej i do zupełnego przekształ­
cenia pruwnopaństwowego stanowiska Węgier 
ze względu na przekształcenie Austryi, które 
ma bezpośrednia nastąpić.

Co do pienvsze.f kwestyi, rzad stoi na stano­
wisku 14 punktów Wilsona, co zaś dotyczy

ftzgkuwenie p?a«n B-pcłlsl* atf ef 9 
sfans* tsa Ksjitr.

(Telefcitem).
Wiedeń, 17 piździernika.

,,Zcii“  donosi 2 Budapeszfu;
%ezorajsze posiedzenie parlamentu węgler- 

i«Pego Dyio nadzwyczajnie burzliwe, Gdy prezy­
dent muuinów wstąpił na irybunę, z*wołał jx ŝ. 
o z e m  es  Żądamy pokoju! Cala lew i®  powta-,J 
rzala, tea ol-zrzyk.

Gdy prertydiat ministrów zaczął przemówie­
nie, ^odezwały s.ę na je^.ey gtusy: żądamy nie- 
’J.w tsłych Węgier. Przez dłuższy czas przery­
wano Wekcriemu okrzykami, domagającymi sfę 
j fg o  ustąpicnm.

Kader buriiiwą scenę wy wi.Łrł okrzyk posła 
Lovasyegc, któiy zawołał: Proszę przyjąć do 
wiadomości, że jesteśmy zwulenn.kami koalicyi!

Zrwo.ian(D;!ciy rządu zarżądaili, alty pos. Lovaey 
enuuicyacyę tę cofaął, f^s. Lo\oi-.y nlo drciał 
.fteakże temu żąuaniu uczynić zadość. Dopie­
ro po dłuższym przeciągu czasu mógł prezy­
dent mimskrów przemawiać w dalszym ciągu.

Budapeszt, 17 października^
(B. K.) Sejm węgierski podjął wczoraj ob­

rady.
Na początku posiedzenia prezydent mini­

strów, dr W e k e r l e ,  zawiadomił, że dyinlsya 
j&go nie została przyjętą.

Posłowie z partyi Karoly’ogo, którzy wejście 
na salę prezydenta ministrów przyjęli okrzyka­
mi: > Niech żyją niezawisłe W ęgry!*, przerywali 
przemówienie Wekerlego, który —  gdy się

denta Wilsona nie zawiera ani1 jednego .pupkiu 
któryby mógł tk> uikcreEiJiić lub też choćby c- 
pćiuić. Mam nadzieję, że stoimy prretf biiskieni 
AikrtóczerJaał kroków nieprz.yjaciclskich. Są-
d(zą(& p o  stanśe raeuasyi, nio mogą on© być już federacyjnego przekształcenia Austryi, które 
ti .ig» licntyruucwane. Ima nastąpić, to powoduje ono dla Węgier ko-

ItcEwiiżimy narri êcw'- fnrn l̂t .̂polityicEiny, powe-.nieczność unii personalnej. (Eurzliwe potakiwa- 
1 nie się V. iisona na te, że Nicmey dutyeluczjit ni i u większości, nieustanna przerywania na ła­

dne są sjreinieina jieklnego warmfcu, który ^-aeh stro^mictwa Karoly’ego). 
y y y ,  a kpóay fs ze yne-sjd1 arwaeciem. po- W e k e r l e : *  Obrono nietykalności naszego

Z a m a r h  n a
Btteapeuzt, 17 paźd-ziurnika. 

•jB. K.) Gkly fpo ipesiedr-einia ,SojnTc hr. Tisfca 
wisfadał do  samocniodu, ckdał dcń sAraeiić z re­
wolweru jakiś młodzisitaeo. fclŁoten ujderoylł go 
w trwsrg, italk ż e  v  iodlzieńclowi 'wyiptidł rowol- 
Wfff ź Triki. Na poEcyi eeanał m , iżte nazywa się 
^aa Ltłcay -Lełtitsr i jest urzęJrikiem prywat­
nym. Chdał zabić Tiszę, pcniewciż uważa go 
za jetlyną prz^TSKkodę do zaurarcia pokoju.

UH! ciszontlns»  ^ a r s^ l’.
Warszawa, 17 Bciźdy ernika. 

B̂, K.) Szef administracyi wpren ral/ił ttłgi w 
cenzurze, wedle których wolno jest emawia;
jprawy wewnętrzne, w szczególności rprawy 

polityczne włączając sprawę organizacyi pań 
stw? polskiego.

dł

kcju anńsi być apdniany. Wesn^tSaa* tym, ztt- państwa i utrzymania naszej jedności państwo- 
wattjĘsa w  mowie ęcecyucnCh' mteofci.% 4 ^ ej musimy przeprowadzić wspólnemi silami za 
lipca, jesst, że rzrzstrzyg^uiie o wojme i pokoju u jscli;ą cenę. Życzenia Chorwatów majcą być 
iE’3si być wyjęte z pod władzy jednego^ Cilo- w ramach samodzielnego rozwoju wedle możno-
v, ;eka. Po kio, ten. załatwiony jtest, jak to Niem­
cy ipoduiosły w swej odpowiedzi w  .sposób nie- 
wątpliwy, przez ito, że w  Niesnldzotcfc (praetuje 
8 ę właśnie nad mrańowam-em tego prnktfu w 
droidze ramrany kon^tjdtueyi. •

Oo dety-zzy techniranej strony waruiniców za- 
v i { . a-iia brc oś te na t"rulmie soląc,Wania’ ato  
sorwnfe •& jpiiOtpoBycyi' Wilsiona mnistca być po- 
2X ktav 'iorte Iclzyntoiik nń twt>j?kawiyiriH JTuBożie i 
wyrażeń, ząiwiattyton w  ;odpcwirdKi Wilsona, no 
powgHmiiśmy ibrać tinagidznie, jaucoby (te postano- 
włemia miały być wydane wTylącizinie przeiz Ozyn- 
niki iwojsiiiiowre naiszych przeccwmików. Iteko- 
wandai u Eawiecaunio (broni —  jak <to już 1  sa­
mego określeni? »roJmfwiWifa« swrinEca — odby­
wać się imają pz,y  iudrz,iale obu stron a to prze­
widzi a n om .jasrt, także w ctkladizie fcomisyj, za- 
popomcwanyćh iw odp. wiedzi niomiedlriej Je­
stem w  zaiipeńutoati (przekonamy, że Niemcy 
znajdą się w tem ptolcttenjlu, ii rozważą w spo­
sób przyahyłny tedarfe yrazyueńta Wilsona i 
odpowiedzą ąs  rdz.

ści yy7 >eb:ione. Co prawdą, przejście do unii 
personalnej nie może nastąpić nagle i na wszy­
stkich obszarach równocześnie.

(Sprzeciwy na ławich nartyi Karoly ego, wo- 
łonia: Natychnuist, ,ieazcze przed rozpoczęciem 
rokowań pokojowych).

W e k e r l e :  Nie chcemy wnosić elementów 
rozkładu w nasze życie publiczne, strzeżenie sil­
nych podstaw ułatwi nam uregulowanie stosun­
ków do innych krajów pod berłem monarchy, 
na jakiejkolwiek podstawie te kraje się zorga­
nizują. (burzliwe przerywania na ławach stron­
nictwa Karoly’ego). Wekerle apeluje w »')ńcu 
do koncentracji sił natodowych ze względu na 
przyszłość, na stworzenie samodzielnych i nie­
zawisłych Węgier.

Hr. Michał K a r o 1 y  i odpowiadał na wy­
wody Wekerlego, stwierdzając, że do niedawna

P ra sa  r e m i  c h a  u c d  s t a  e S ? i  W it e n f i
Rerlic, października.

(B, K.) Cala prasa jednumyśteie '•ipi.era za 
whaiie w odpowiedzi Wilsona araki na kiorciwni- 
cOwot wojskowie nieniecSkie, Dalfesyęf . zoi&cżczień 
w< jonąych może się najlepiej _umknąć, peuyj1- 
miując zzipropoiDoiwnne pirztz Niemcy zawiesze­
nie łronr.

Co do części noty, dotycząTCj kons^yfucyr
niemieckiej, dzienniki wslrazują ma te, żejsuż
rada związkowa wicżo-raj pcstcńciWiła 'naianę 
kor,jtytuęj i, która, zapewnia zupolbo współdzia­
łanie parlamentu przy rtozEtroyganiu o, wojnie
i pokoju. . . , .

jAterdic. Ailg. Zitg.* ptsfee, ee taat ^  do- 
tycii«zas, rząd. niomiocki w odpomnedżi na notę 
Wilsona będlzie się Łiarciwał pojedirnwozos rą.

»VotóisK ho 7.tg.« Bpodriewa 
nw ten uamowWJej enun> yacyi' lYnbona y  ,to 
opóźni teki 7. unia, ale iek W  KOńWre. 0 _*n®ga 
kuiUtoyę, ź«bv ci© an^ztrla Nicmiaw 00 b»- 
cem’a wń-Eystkich swyeh sił na osi raą stawię.

•Sedkier Tagefcińtt* iprS-zee.: Fokn* prawmy
teuduo wzijigetiowaA P- ryjirrntjąt; ton pojnyki 
siły Jfoiwti, jn-ota "WilsKwia. ic-ofa ciyśl ipot<ii0jow^ 
w tył. Duch, który przez tlą  mówi, jest r*rszy 
ulż żądania, w mej wymienione. Nowe Niemcy 
nie capomuą tego, jeż iii się do. nich będuie mó­
wił© tonem dyktatora’.

»Vorw2r*.s« -vfika&: je Kń insupiteir. ane wM©- 
easjfe wielkie żądania prasy angielskiej i fran­
cuskiej, na które tiznte,, dać « temnienre, żeby 
fcter ni© nami na ć Eh/cnio. Naród aiemied.. L jest 
aa iś Ekłcncj do pekojn jak nigdy ale móg-ihy 
się im  mstirój zmienić, gdyby po drugiej steo- 
nfe wza^L <górę głosiciele beziwsglęjdhego zPi- 
SECKenn”  Nieiniec.

3 Deudadne Zeitung*, or^an wsoecLnienwów, 
mówi: Jeżeli teraz stltowaimiy anieetz d o  [pochwy 
spotka nias pogarda całej udŁkości. ^

Wcliueikćniserwiitywna ®Pcs!t« miólwi: Icterr/ą 
demoikratycEaiij i 's<w yalLtjretmte j  iwręiiteztoścl 
padamentamej I więkśzowci rządowej jest r 0- 
wSeckieć teraz, raąułowi w pinmit-onyicŁ jłowoch, 
Ź€ Niemlcy msuijtzą iwai*®yć dalej.

dhlwać Łarządzema oJKwiązuj^icc dja Łj&iroń- 
diantóhy twiejskiowyicl.. Dfo paragir, 2 dodano, że 
główny kcroitenidunit wydaje swe zarządzema W 
poajcaumLejtyfu z kanclte-rzeim państwa htlb jtego 
zastępcą.

j.Reicłińr.inEei.ger* ogłasca da tej rr zpoiEijdź©- 
nie cesa mkfe do kaoicianza j imijn'istra wojny tej 
treści, że koimendaiuci wejsk ‘.rwi1 wyki nywać 
mogą wihd!zę oaną im ir ie*  rozporządzenie o 
Steinie wy|ą.^teT%nn tylkc w pąroatemeniu ź 
władaą uSminfetracyjną, .ustanowioną p: zez 
władzę cywitoą.

r s k i l y  1  f s z n e M i i f a .
Poznań, 17 (października.

(B. K.) W szj^kie rremiadkio ftroruniictw^ pt>- 
lifydane, stowarzyszenia goepodainciz 3 i wyzna- 
.riuw© z ptetvindyi pctziiarisiieij, uelwal iij wy> 
siać do kiesowniotwa państwh i LtikcyS parlir 
mehterinych nasitępujący tekgiaim:

W  odezwie siwejej Polacy, pio!\vt)lując sćę na 
propctz,yo,yę pokojową rządu nieinieickiegc i blcy 
diii© cytując neftę WLaoma, dounagają się od- 
dżletonia poilsik.ix,h niegdyś części kioju od Prus 
i *j©d®octiiiraa ich z pamitlwem poilsluom' które 
n>Ja hyc założąne. My Niemcy z prowincyi pu- 
znańtiiricj cdpćcramy te rtieuprtńwipjjetne pa'etea- 
ve, Dtóre nie są poparte ŻLdIrymi wre-unkam! 

Wtteona. Przoszł© SCO.Ofd Niemców’- mieś Jca w 
laroWMgpi p©znrjóskiej 1 we wezyydcich kÓ4ac#i 
Niemcy stanowią więlaccśA Mają tu swoją oj- 
czyznę, ipreiadają uczcszło frełowę zremi i do­
mów, tafc samo jcuit w  icii ręku hrndcl i prwy 
mysł. Nieslicerne są .wartości idealn©, które 
Tiwrtrzyła tu praca, kubkura i naulz?: nśenmoeflca. 
Prawi© wszystkie miastek są zninźone praez 
Niemców. Spodziewamy się, że wyda sie wszel­
kie zarządzenia i docyzye, zmierzające w tym 
kierunku, by prowicy: poznańskiej nio oddzie­
lono ©d oyerzyzny niełtóecicięń.

GłL£#ót, 17 (październiki
(B, K.) ólagistrat ^yak;! d c  knindemr pań­

stwu i wszystkich sekretnray staąu, oraz do 
komłsyi gićfwiiej pasiamentu depesze następu- 
iącej treści:
_ IVilsom chce wszystkie kraje, zhmieezlrałe 

mruątipiLiwie ptrzez Polaków, zkyzyć w nciwą, 
niezależną Polskę. W obec tego stwierdzamy, żel 
Gdańsk nic p<Avin’c «  nigdy ncieżeć do  Pieteii.] 
Nasyo ster© miasto Hanzy Gdnńsk , wracsle silą | 
niemieckiej kultunn jest rdzemmio niemieckie. 
Domagumy się dla nas prawu r.ainoiduW do s 3 
nowśeioia o  sobie. Chcemy pozostać Niemcami.

Grupa wójcik gen. Gaflwftza: M-ędźy Argonsti 
mi a Moizą a^dbily &i.ę gwuitowuf1 n luki Ajutcyi 
leanć.w ?w nhsEym cgniu f w  naslzynn (kanltratu 
ku. Nieprzyjaciel takiA wtcł&oraj mianso użycia 
pi laensagającjTda sił i  rprzejwagi artjierai wraz 1 
"Ecłgomi, t-idobył tylko (nkw-ote 'teróaA. Ną 
pófcnćc ©di Juwiu, koto lasu Kncthewillla i ną 
pólaocny wLckójd/ od  Cum©! toczyły się wUlkij 
które skończyły się z  Esajpadrięciemi eronilkm. 
Na wńctLtoduiUi broegu Mozy ataki, skierowane 
imęidzy Jfozą a na ipółuc ciny EUcbóld c d  H-eg 
rozprószyły się wkiGd bsów na tubdzo gwub 
towmc wulki ccęśeiowę., które JkoriCEyły si  ̂
dła; M8 -korzystnie. Amerykanie ęy-nlcśl' ta'Me 
wczoraj bardu o ciężki© straty.

Płert azy ęenenany kwstetedstra 
L u d e a ć o r f I .

New y zzmŁźh na La Ina.
(Tweii-neru).

Włttrte. ,̂ 17 pnźdzścrnika.
„Aeht Uhr BL{t“  donos; z  Moskwy;
Dnia 10 października wykonał urżęduk to­

warzystwa _ tdcgiaf:czncg~ł zcm.ich .rwWofwer©- 
w y nu Leiiinń. Leniu jest Itkko ranny. Sprawi ę 
nwńąziono.

^  Lipsk, 1? ptuidEitermika.
(B. K .) Wdtłlug- dcrletaienia fcpcryalnj .cfc, spru- 

Wctzt?aiw1cć(w »Ljeiąj(Z’;ger Zt‘g.« iz Kij©wa., wr Kur- 
3j*i irokccai.0 acRł^g© zasnacku na. lesana. I.e- 
n£a jest raimy atraaJem w łoj alkę. Sprawca za- 
■nąc-hu  ̂należy do >Ł%i Eornkty*, jpcckcdżi z 
Wit abskai, jest registru1!wem Liiura informacyj- 
r.ego prasy sOiWiOjfcótw, nazjiwu się Diwanacki. — 
Uwięziono g o .-

rMfPł
Wiedeń, 17 jtiździertiikte 

\£. |K.) Urajcfotw o dosruszą dnia 16 ban 
Na &3SO E©sso udureuunify nasz© wojska 

■aaberSMecizijąge a’tak włoski1.
W  Serbii i w  \Sb?jf'i! naożi -rur%  j rzaraądie- 

u k  piteiprcwadŁisa© są bea oddziałania ua nio 
uirp.royj uciela.

Szef sztabu generalnego.

łd* l i

Berlin, 17 pażdzieunika'. 
(B. K.) Unzcłdowo, wieczór. Na póki©cny 

wScIroji Eooselaore, w totdci-niku tóelEe, ko-łó 
Hau|*y„ między L"Aire a. Mczą i na w^tehodnim 
brzegu Mozy iząŁumnły się ataki nieprayjaicielat 

Proer-ctoione ucHadźccmi fractekimi miasto 
Doiiąainstoi wciąż fo d  ogniem dsrał angietekidi, 
Nieyrzyjaiciel ostnzełiiwal także miejsce odipu- 
stowre Liessie. _________

Z a jfe is  LhOnin.
Londyn, 17 pńźdzmrnikr.1. 

(B. K.) Biuro Reutera donosi:
Anglicy zajęli Mema.

ad i*, -g
M I C H A Ł  K O N G P I N S K Ł

bjKTWCIŁ:
R U D O L F  O S M A N .

(Aityhidy w tym dzfalt. nie pocnodzą od rtasBtcyą.
ryw- sr*-

i s s i 0  6 m  Bszss
właściciel firmy W. Pazes, radca miasta 

Krakowa
zmarł p>c krótkich cierpieniach, prze­
żywszy lat 65, dn. 16 października 1918. 

 --------
Pogrzeb odbę-lzie się w  piątek dnia 18 
października o godzinie 11 przed połu­
dniem z domu żałoby przy ul. św. Mar­
ka 1. 18, na który pozostała rodzina za­
prasza Krewnych, Przyjaciół i Znajo­

mych.

P c d z i ą k o w a n i e .
Wszystkim, którzy wzięK c dział w pop*: bk- 

mej moo-diatowunej pamćęct. żony, Róży -A- 
KANDOL EJ, amailej 11 wirześnia w Zalłrefa- 
m.*m, i tym, którzy w  jaJcikolwidk miny s*[ osób 
wyrcJziłi w«półczno':-e w heEgranioznej mej bo- 
M ci, składam niniejszem serdeczne podzięk© 
wuuie. Balanda, Gtogów
11S29 ■ _____

PIANlSldćA potrzebna dto luna nr_ protwln-- 
cvi. Aprawizaciy? ©u irucjęku. Zgloezen a K. M., 
uj. Radzimiłłowska 1. 33 parter, między godz

2 a 3 p© południu. ^1912

S l o n f c y p l e u S  (
mł^dy poszukuje posady nu ^raedpoludro© w 
chraeśc. kanc. adw, w Krakowie. ZgloPEcmii H&t. 

do idmin. pod rDoSotloir 250*.

H i n f  J s s s i e f t s h l
lekarz chorćl cerrTovych

KPAKOW, Pańska 5. 
rwwirÓKaii i ordynuje cd  godainy 2 do 4 popoŁ 

Teicfoo 3200..
11728 1 3

KTO ZAMIERZA k- roj-steie kupić tob sjrrz -̂ 
clać majątek ziemski kamienicę, par c lę  0tc lub 
umieścić kapitał na 
n i e m  zwróci się <1 
TwnMa§wwicaa (i>. ]» 
uikca Sbetv  s k a  '1 >

nie»:lra.j z  z  a u f a 
■! r a Stenrt-Bw k 

K r & k o w j  e, 
l  5 1:811

O z d t h  n
WYF.Ć-n T-

W arszta
Orygihalno pclsk’

kie Eagrao.le. 
'Poieopya r.j

eiriaitz ą’ e s IkSz ? vs]diw ifil 
a  liismrzicli.

Berlin, 1 7  października. _ 
(B, K.) iR e?ichmiiz©iger« o^ńsza ces araki e 

Wekerle nie chciał s ł y s z e ć u n i i  personalnej, rczporoąkSzsnie z  15 ban., Htnłe-nilsęąc© rożpotraą- 
Jego obecne wywody są czezemi obietnicami, dtenie wjikoiiawTcteL d-c- ustawy o  stanie mo- 
Unia personalna musi być najszybciej urzeczy- jennpn  iw ter eposAb, e© w’ paragr. 1 “ ,„n©
wistnijna. > sio wg: iGłćiwńy komendant ytejsikoiwy .na wy-

Z ls d fi L m
11858

ADWOKA9 KRAJOYW

B r  A D O L F  U R S A N
ctwterzył kancelaryę adwretmeką w- Krakowie, 

przy ulicy Poselykicj 1. 18 I p.
11874 '  ____________

Berlin, 17 października!.
ęB K.) Drozdowo dorraseą dnia 16 btn.:

Zachę ’ tarei wojny.
Grupą wejsk. bawara iego następcy tronu 

ki. Reprechti; W Fianidry! naefnwyjacier kon- 
tytnuow'ar ottojc atallu. Gtowny -cios skierował 
się na Tlfcoiirojlt i oa 'kolej feegr cm- -Kortiim 
Taka© w» ianyieb odejnlkacli frorstt wytketnywn* 
nioprzyjueiel gwaiito-wTuc. ataki, ezuj l̂© popie­
rano icLoliga-iui. W odekiŁÓryiah nłitejpca'c!h fwojsźia 
mi:EK mtc"ŁyTiraały* siwie sr-ainawiska, w innych 
cofnęły się iwnlCaąicii i odpierały cieps-zyjacieLa 
73 ł-yriiycte pimikrew oparcia1 eręsto kotmtrafa- 
kieffm Na pótoocnem skrocdle atakowem 
Thbuteuit pfCEOiitał iw nasEcm ręku. Próby me- 
I iwyyiciekr, by wtargnąć mi^l-zy W-erken ą 
Thourouit w kiTeruukiu pótoocnym, sjldareauaiły 
prtSdciwfeEysitkieirn. wojsika) 38 dywiiz-yl obrony 
krajowej, Asa plokidni© od Thoureyiit ultrizymali- 
śmy -Msiię LMit«iiY©Mu—Łi-ghecu Na południe 
od Isegkeri udeło się przccfwiSkawA wtargnąć 
poza kniej Lsegbem—Korrrii. Na wschoc od 
kolei wstrzypudii uty gc Na zaebół i południo­
wy zaci ód od Lii*© odsanarliśmy cpfezą linię d e . 
cc  od nieprzyjaciela.

Greps wrjsk merai^cklego nasl'°ocy troun:
MięJfziy Bofcam a OiSK (znatafcował nas nre- 
prt&TijaeM traowu p© silnem proygoteiwaniu o- 
guioiwiem. Nla1 jYtoioc od drogi -Bohaćn:—Aisun- 
viBe wstózymaliśiaiy go ogniem. Asotry^le u- 
tizyimaj© jpo giwatoownej walce z aaiieprzyjaca©- 
lesn, ikitó.yi Ufleaki .tnie szumno wał Łandz© 
żnacanemi BrłaarJ. TatiO na północ od Oiso 
ppaed Heea-cbe-nlde nieprzyjaciet- kr atetk roefcił 
się prEtekl1 nasEomi limami. -Saosita bawaHb dy- 
wóz '̂a jpitcbc-ty, kfcóra, już prawie od eżeściu 
tygodm stoi iwpiąż w półu, odUnmcEjla się tu­
taj tteiewtu. Waiłki przied nasmni nowerrJ sta 
nf^isakami nu północ i pótoocny wschćJ od 
Lao™ | na zachód, od Alsne. ZaJdabźmy w nici] 
nieproy^a^ieto-wl ciężkie sterty. iSto. on, te na 
połimłmc cd- Seńne i mniej więcej na linii Lieslse 
Sisoffmie-Le THitonr-Su Germakunnn-t, Na froolcie 
Alsme walki wywialdbwicfee. Mięńzy Ciisy a
Grondfftrć ku Cnmriopróżniliśmy ma£y luk w y -, -----------  _  .
stający wzdłuż Aicne. W;alctząMe lam w ojsk o\ KUPIĘ MA LĄ REALNO. ^
wyrwato nf-epffrsyitocieła' także wczoraj dio ata- w Dębnikach, Ludwinowre lub ZaKrzowku 
ko,.Y jnetoyelłi! Btrat i w  teaz Epmtób osiągnęło możliwie ze sta. uią 1 wcftcwnią. Zgłoszenia z 
zupełnie swój ©eh Ewiązany z  etwil owerr u- ©odarriem ceny do Aduurnstracyi >N. Ire nJ v 
rajTiiaiń®! ieronu. pod ’ 1 loa.uosć*. ______________

B r y i s M y ,  z s s a i K l  z f e i e
zęby sotuczi'©, ara® wyroby z© Eroita,_ croba-a i 
I kutyuy, j^jkotóż wszelkie hntykL kupuje p© maj 
wwżEByeh cens^cb

ZEGARMISTRZ MELCER .
Kraków, Sławkowska 16, obók magazynu t ren..

cd 1

Kancelarva adwokacka 
DRA EUGENIUSZA REITERA

w Drohobyczu 1149.®
października na ncwo otwarta.__

Specyalista chorób uszu, nosa, gai di a i £ os3
b i  A t i e i l  S a l a w & r z f c a r t

powróci: z Wifdila  ̂
po studyach klinicznych 11 Aleksandra
i FrOschelsu. Przyjmuje od g. 2— I ul SUro- 

wiśtea 4 (f ;L mk-dzyuuaztowy 3119).

l i l i i

I C a w i a r a i i  „ S e c e s p
f ® r  P i i ś  S

RGiiOErif OiliiltSM SAL0K3WE1
pod kiarcwRiatwam ka^ lm istrza

A d o l f a  G r y n b e r g a .
W niedziela i święta koncerty ijopciutiniewe*



Nl 460
ł -

Do sprzoJama
ja tdąy  iaŚJst ozaęny, moz* bjt  i 
•« zakiiią, b lciki dziecięce crarne 
Nr 80, maio używane, kołnierz pe- 
lerynkowy z :zrękawjfiBia, czaimy 
Kspeluiz z piórami strtsiemi, oraz 
brą»owy ja  oaaienzi, Bluzka js- 
dwabna liia i Da^antowy oiały '_oł- 
lierz, rnufeL, i czapeczka dla dz' iw- 
«z/Lki do lat 10. Wiadomość w pra- 
Mwni „Stefania", ul. uarnoŁ.aka 5 

11899 1 9

: * * ► *  U H A ^
- y ni a—  i i - - ................

O rw artel 17 Października T s f l l

n i i i i k a s l e  s ło n e czn e  
I pokoje z Komiortem, na parterze, 
a dzielnicy IV, zamisn.ę na mie­
li) anio z 5 do 6 pokoi z nuwo 
“i sini a c z ą iie n i  n w dzielnicy 
III IV lob V. Zgłoszenia do kat 
c*’ aryi Uniwersytetu Jagislioń- 
ikipjfo. 11814 1 8

Posady magazyniera
(ab biurowego zajęaia w Krakowie 
joszukuje 2 i-ietni, intofgentny, b. 
'•gionista, zdrowy, od wojska wol­
ny. Referencye jak najlepsze Zgł*- 
•zeuia do p. Litwiniszynowej. Kra­
ków, ul. Liorowszozyzna 1. 7.

11*15 1 8

P a l t o
lewe, ezarie, sukienne, na plusm, 
kołnierz futrziny do sprzedania. 
Podgórze, ul. Salinarna 16, pertor, 
I drzwi, 118’ 6 1 8

F ottaoka le  
g t J b id u i iL i a  a a l ż o m i w .
źgioszenia: H. P. 18, Biuro Stat- 
tera, Kraków, ui. Aiudziii 1. 18. 

11810

Dyrektor a d a i . - t a e r c ,
jednego z oddziałów więkizej in- 
itytncyi wojennej poszukuje równej 
parady w przedsiębiorstwie prjwa- 
tnem lub krajowem. Zgłoszenia 
pod „P . R .“  przyjmuje AJininistr. 
,N . Reformy". 11825 i  3

P a n n a
snująca się dobrze na krawieozy- 
tnie, poszuka je odpowie iniej posady. 
Zajmie się tei najchętniej go.po- 
l»ri?wem domowem lab wyręcz i- 
iiem pani domu Zgłoszenia pod S. D. 
przyjmą e Adasiu. „N. Reformy". 

11826

Dam 37> kg słoniny
l 20 Kg mąki za wyszukanie roie- 
izkania z 2— 3 pofc i z łazienką i 
•iwietl. elek.tr, możliwie od 1 li- 
itopada. Zgłoszenia p 1 „W an da11 
przyjmuje Adm a. „V. Reformy 

1 .8 .7  ) 3

mgJLRWiA S P Ź iD Y C Y k H A s z z J U Z U

& K R A N Z
ŹICH Y Jnw Ć  U T C A  10

Z A Ł A T W IA  S Z Y 3 K O  1 T A fjlO  T R A N S P O R T Y  W  W O ­
ZA C H  Z B IO R O W Y C H  Z  S t m A P B Ś z t U  I JIHR DO G A L IC Y !, B U - 
e a e e z z .z z z z e K O W l N Y  I K R Ó L F ItT W A  P O L S K ^ a O .s z e s s j a z j e s e

11075 4 6

Z M I A N A  
LO K A LU !

Zawiadamiam nimejszem moją P. T. Kii en- 
telę, że biura i składy moje znajdują się 
od dnia 1 października b. r w lokalu przy

U L I C Y  S Z E W S K I E J  2 1 .

B. U N G E R  =
Biuro sprzeda­
ży maszyn i 
przyborów te­

chnicznych 
Telefon Nr 1527. 118d8 1 I

M aszy-ia di) plsoiiia
w dobrym  Btauie, system Smith, 
zmw , kryto p smo, do sprzedania. 
Wiadomość: plac M a.ojsi 3, II p, 
h p. Bobrowskiej. 11813 1 8

Szofef - maelianlk
Królewlak, lat 27, z długoletnią 
praktyką, poeznlru e posady zaraz. 
Zgłoszenia pod {1 3) priyjdłnjo Ad- 
■sinietr. „N. Refurmy". 11845 1 2

Do *zedam as p
aowa maszyna pierścieniowa, s/.af 
k«ws;  dywan l 1/, motra ć/ug:, i .  
podłogę do saionn. Podgórze, ulica 
Lwowska 46, 1 p 11848

f
1
s

-

i
i

e ® c  r t e *

V płatniczego
_ elnera lab pannę do obsługi gości 
i ketsyerowania rrzyjmia zaraz re 
ltau?acya M. Sułka w Tam ow e.

118i9 1 2

poszukują diiorżawy
majatka zie- skiego od ICC) co 250 
morgów z e r.i, wraz z zabudowa­
niami gospodarczymi, albo tez mniej- 
izego majątku do kopna, bez różni­
cy w którejkolwiek cziśoi Galie,i. 
Inwentarz żj wy i n.ai twy posia­
dam własny. 1‘osrednictwo mile wi­
dziane. Z^łoszini* pod S M . 457 . 
pasto restante Coriir.e .11839 110

____________________________________________  i

h

2
B
s

B

i

starszy, rutynowany w prowadzeniu ksiąg 
handlowych o wielu działach towarowych 
znajdzie stałą, dobrze płatną posadę w Skła­
dnicy Kołek rolniczych w Tarnowie.

Petenci mają wnosić podania pisemne 
z odpisami świadectw ukończonych stu- 
dyów i pracy zawodowej na ręce Dyrekcyi 
Składnicy Kółek rolniczych w Tarnowie.

na o m
umiejąca szyć, poszukuje w wię­
kszym dotna posady garderobitnaj. 
ewentualnie rnnn~ służącej, Zgło­
szenia poi Janliia  przyjmuje Ad 
ministr. nN. Reformy*. 11851 1 2

z oąrcdem, w Podgórzu, do sprze­
dania. Wiadomość: ul. K owoder- 
ska 59, 1 p., na Iowo. 11 SR 1 1 3

K&sEisrSa
itarsta, przyjmie w lepszych do­
mach gotowanie jako dochodząca 
"Wiad.: ul. Czarnowiejska 45, part. 

i m n

S ©  W K .
aa izybkie wszukanie mieszkania 

do 3 pokoi ■/ koebnią) w pob ian 
*i. ś w Gertrudy, tiottscheer, nir-a 
łw. Gertrudy 29 A, U p. 11353 1 2

z Z & 2 2 i l M e z l i € 3
kawę lub cygara na masł-. lub sło­
ninę. Zgłoszenia pod „C y g a ra “  
przyku je  Aonńn. „N. łteform1' 

11866 i 2

Do fiprzefiaaia
dwie dnie poduszki (wsypy prima) 
kocyk, serdak damski, spodnioik- 
barółianowe, Jaegery dla studentów 
Kołnierzyki 42 i 36, ryżymaczke i 
ch‘ luiic liaoleowy. Ul. Pijarska 11, 
I p., od godi. 10— 11 i od 3— 4. 

11865

S K L E P
ia ły, pnnkt nandlowy. przy nl. Raj- 
ikiej 1 8, do wynajęcia (,d 1 li 
itopada. Wiakłomość: J. Ropski, nl. 
lwowska 1. 5. 11855 l 3

R h k ę  białą
prawdziwą gospodarską, sprzedam. 
Zgłoszenia list. pod ,,Ż y w n o ś ć 11 
przyjmują Adenin. r N. iLeforiny". 

118-O 1 O

K n f i r r r r

Ba kartę koresp.) kosztuje mój ka- 
mlog, który na żądanie wysyła »ię 

' "* r Z! ™ darwo.
& &  C. I k. na-

d w o r n y  
Ifr d ostaw ca

ła n  i ,  dum wysyłkowy,
B rłs Nr 1872, (Czechy). 3  brzytwa 
■e srebrzrscej s» di 7, »>, 11 K, bez- 
P’ °*n?  j>r7., rząd do goiema, niklo­
w a"”  7 o i k , klingi o podwójnem 
ostrzu 13 K za mzin, maszynki do 
łtoiy: jnia włosów i brody :B, 28 K. 
W y s y łk i  za z a U c s ią  la b  p o  
o t '4 y :.ta n la  aaftskytośsl. \\R-- 
z liana dozwolona lub zwrot pienie- 

1171 70 120

f 3 3 S 3 5 » ^ A ł ^ ' » ^ e # a s K S ^

dębową. Wiadomość: ul. Krowo- 
ds ska 59, I p.( na lawo. 11859

D o  w y h ą f ę o i a
na 8alwatorze_ widok na Wisłę, 
t*okój umeblowany z pianinem; 
światło tlektr,, wodooiąg. osobna 
wej-cia, od 1 '"stopada b. r.. ewen­
tualnie zaraz Zgłoszenia tektoni­
czne: Nr 22s7, od g. 3—6 po poł. 

11867

Pakfi tia fortepian
długości i m. 50 urn kupię zaraz. 
Wiadomość bo „Czytelni nauko­
wej", ul. św. Jana 8. 11863 1 2

( h d n w f e y ^
3 p., we Wiedniu, 3 fronty, 32 
oiioa frontu, !l skiepó'.7, w tem 're- 
slanrncya nrzadzoun, solidnie zbu­
dowana w rosu 1906, dług banku 
hipotecznego na 1 miejscu 150.000 
kor., oochód przy niskich przedwo­
jennych czynszach 26.00J K, oena 
IkOiuOO v administrator energi­
czny, Pola za wynagrodzeniem 
miesięczuem 50 K, wszelkie ryzyko 
wyk urzoae — sprzeda J. Ropski, 
ui. Szewska 5. 11856 1 3

P r z y j213 z a r a z
k iKa zdjinyeh panien Jo icrawie- 
czyzny damskiej, za bardzo debrezn 
wynagrod^enion-" i nozemce do nau­
ki Wiadomość Kamil Sussel, Kra­
ków, nl. Szewski 13, II p., frout. 

11174 4 6

Saliii mM WHEŁE
ą w « N .  u l. 12

zaopatrzony w najlwisisio model., polao. wi.lki wybłr kapoluisy 
damskich «d lajikro uaiej««yoh, da n*i wyk win»n;łjszyok. kamów^aig. 
uziuteuznia się w jak najkrotssym ozasie. 10804 9 10

45 mm,
K ln ^ T

J b »  i  Ł .  Jł - C  X
z namiastki gumy, bardzo elastyczne 

61 m™. 57 mm, 64 mm, 67 mm srednioy
23‘50, 30'50, 38' — , 40 50 i .  tuzin

H u r t o w n i c y  o t r z y m a j ą  o s u h l i w y  o p u s t .  ' B I
Dostawę uskutecznia s ę aa zaliczką.

H. S  S c h l o s s 9 r , W >edeń, III, I n ^ a l i d s n s t r a s s s  N r  I.*
Zdolni zastępcy potrzebni wszędzie. 11752 1 2

f * ■> ' kri

u p c o m  pnd o i m s
Farba do sukien murki. „Ul" Ta IChj”  sztuk 530 

395 i
JC

przy odbiorze ......................... . icroog tl
Farba du .akien m. „Herokles" _a 1000 350

przy odbiorze......................... . JCOW n 8400
przy odbiorze . . 18*000 3800J

Farba do sukien m. „Atlas" . ta 1000 J8C
orzy odbiorze . . . . . . . . 10000 9700

Farba do sukien m. „Berllner* sa 1000 280 *
przy odbiorze......................... . 10900 9700 *

Farba do sukien m. „Paw" . . , *
podwójna wartość................. za lOoO ■ 650
przy odbiorze......................... . 10000 m 6200 m

Oprooz tych artyzułów wszelkie pąifumeiye, pua.r, b.*y- 
lantjna i wszelkie artjkuly toaletowe.

Fas ca ło obuwia i inne aatykutp gospodarstw, domowego 
y wielkim wyborze. Zamówienia z prowincji za zaliczką. 

Dostawy k„ lejowe należy tapłaeić naprzód za rachunkiem 
Opakowanie po cenie własnych kosztów

G l f i d c  T ^ r s a
„ i t p o i b  P © i » f f i im e a * i e w

hurtowny handtl perfum oraz pizyborów toaletowych 
i domowych 

O u d a p c . i *  V I I . ,  R i lk o c z l - s t f .  N r . 4 4
11152 , Telefon: József 30—08, 158—37 5 JO

F k m r M M  p r a n i a

S8s}wn&» fiamst!'?*
11877 1 6f f i r h a l a  K a p u s iu

K ra k ó w , S zew ska I . 24,  l  e>., na.owiK pluł.

Abiłuryent-reaiista
"uohaez knrsn ahltnr. Ak. hardl., 

pe» mkuje przedpołudniowej posady. 
Zgłoszenia pod „P o s a d a "  przyj­
muj* Adminijtrac,a „N. Reformy". 

11886

Kilka kaniieiiic,
majątków ziemskich, parcel i t. d. sprzeda koae. Ciiurfl 
knpua i sprzedaży realności St. T u m id a jow lc ift  a  Kra 
koario, nk. szaw aiia  23 . Tal 140d (od godz. 10— 12

i od 4— 6). 11812 1 10

Usmwa wszelki* nieczysto4oi skófy, wpeyr « 
w wysokim stopnia korzystało na piękność

Tylka n a  jiiekaoft
p r o w a a n l  4 o  n e t ę k e l a .

Naylszć zaraz, by przysłano zadarmo moją 
podUg Dra Idelsonz yoprawiOaą metodę, 
pod adresem: A, Jelllnek, fiedlś, 61 Fz.h 37
podUg Dra Idelsona poprawioaą r  itodę,

Ab«k 56. 5970 32 0
Marka na odpowiedź pożądane

M  p r z e m y s i o r a e
w Wielkim Krakowie * torami przemysłowami ma na sorze- 
dŁJ .Pioizów, bpółka x ograniczoną odpowiedzialnością 
w JKrakowio“ . Informacyi ndziek biuro spółki, nl. Poselska 

.1 20 i kancelarya adwokata dra Nitscha, Eynek 44. 
11210 8 20

g j& z a f M  do $OiiSóg i  do
miotły słomiane w bardzo obfitym wyborze, poleca

ii782 T r & n k l & L u f t  * »
fabryka sssczotsl. ? r a ja  wiz, oi, ^obroTshiego 8.

S k d t ó l  dap mim
patent państwa niemieckiego, z najlepszej namiastki gamy, 

100 sztuk K 115'—  wysyła na próbę za zaliczką

t r i .  S ,  k d i l o t s e t  
831. l;iv^llcJ£nstra£3e ilr 1.

Zaolni zastępcy potrzebni wszędzie. 11753 i  2

- j  “ te t- w «  e w e m e e — — w e e e e e w *

I

«

H A S A Z Y E i  K b A ^ I g C K I  l
męski i damski

B K A C i
u a  k C r a S i 9 ^ l 2 ,  k* l u r y o ^ s k k ń  h i

wykonuje wezelkie roboty >ve(l!dg najnowszych 
i najświaźsŁych y.urnali a własnej i powierzanej 

materyi

P r^ s liis u is  'M t a k i e  fjrir& rd h k ł
11818 1 J  i  n i C 9 W 2 r , I < i i  1 *

„ I

Z orukanii 1 .itci nekki w KraiiGwie. ul J«?ieIIołłŁi » &  te

Ptarwiif wltift&tkf kon^esroiwwanj skład
B f : ? v

tazio wszsiklog. rc aj a i praęi n« isnie ma zawilh na skladita w bu
dzo wielkiji wy^trs., Rgjśe! * 1 * 4 * 1 , I *  Pratsnwaus 79
betel Nor dba*' JBcd. 44.409. P»iąd. hom p. w jęryka Łism. 38 113 e

f D l a  s z c z o t k a i r z y  I

Korzenie ryżowe i  słomą ryżową w najlepszym wyborze

11781 ' d l i  P ° ‘ e ca  ^ —  1 3
f r i a b l  Se Łutt, P r a g a  V II , tu . S o h m a K i e g o  4 .

iE&i. eii.fia pas! isylz
pouczenie ome bardzo z

Rada, która okazała się doVrą. -  razie wiotkolel 
lub brcks p^śólci.

Napisać z zadTaniem pod adresem

I d a  K r a u s a ,  P r e s s b u r g
(Węgry), Hchanzsfaaae 2, Abt. 47.

172 Nie śo m .  M oentnlel 66 o

S w ę d z e n i e ,

nso" a budo* szybko oirglnzlna, prawzi* skroił a „S k a - 
■ • l .r ia " ,  S r a  ", ■ iM  » r a  PI aohćb M o br-.óai, 
supołai. h‘ jw tza t Słoik na ł  %. — h, wielki ałoik
6 1, porcyc, lamflljm* 15 £ . Uważać na znal oohroany
.& riibofor*!* It98 85 0

Skła1. /  gMwaet Łw dw i 
dostawaj; BrahÓtT; aj t fu
wnj A. -.3., 4ó; .ptaka ,p#4 Złotyb
nl. Kraka roki f i :  F r ic tn y d łi o. k.‘ apheka obwl&cwa 
M. u fk w em ; J a ro » !a w : wpod Csararai o ^ m u
Jłrofa Robina; Tar,*tom  apk*i» obwodowa i  óiiaiołow- 
^ • * -1  » * « iw fc y w i  aptoka pod O patm aioir* O. ~J. To- 
b iaska ; _ _ S s ł* a ijja ! npioka obwsŁowa Dra Sty a a 

N--»' i P is u j a^4o 'n  klarńaa Gerrsebiegn. Siilad
suw&y i  * «<■ H 7 i  i ok^ oy, c, k. Apteko Obwodowa,

Mj3zj,  siiezssrjp

WyWb i wysyłk" dowolni ■ radykalnie działających śrulków tępiących, 
za któro codzień nadchodzą podziękowania.

Na szczury | myszy 5 K 8zczegó!n!e silna pasta na szczury 6 ii. 
Przeoiw karakoROm I szwabaai 5 K; tynktura na pluskwy 2 K; Nadzwy 
ozuj silna tyrktirs na pluskwy „Prevasil‘ ‘ 3*50 K; tępletd moll 2 K; pro­
szek na owady l‘50 i 3 K. Rozpylacz Je foge l 50 K. lynktura na wszy 
u ludzi P53 K; maió na wszy u bydia 2 K, Proszek nc ,vszy w suknlaob 
i blellinl. 2 K; tynktura na pchły u psów 1*50 K; tj uktura na rooactwo 
na owocaoh I Jarzynach (szkodniki roślinne) 3 K. Proszek na wszy w drobiu 2 K. 

Wysyłka za zaliczką. — Zakład tępienia robactwa

E t ó K *  J S  ' S S .  S S L
Z a g rzeb  105j F e ir in fsk a  u l. 3, (K roa cy a ). 8527 7 o

Palto zimowe
na mężczyznę małego wirosta, *ka- 
zyjnio do nabycii Ul. św. łilip z  
1. 28, I p., d. iwl Nr 4, między g. 
4 —5 po południu. 11372 1 t

o sz u k iw a n e  2 debrzo umeblo­
wane pokoje, niedaleko od co*- 

trnm, dla poważnego małżeństwa. 
Pożądano o tady w misjscu i ko­
rzystania z łaue.k i. Zgłoszenia: 
Grand hotoL 34. 11875

Do sprzedani
fotel do wożeria chorego ns nogi, 
kiiążki, ławeczka do nauki na dwój. 
drieoi, pieoyk m-ftowy, łóżko iela- 
zao. Oglądać nożna między god*, 
2—4 po poł., Rynek 37, III piętro. 

Ii873

35 m&rgów ziemi, w tern 1* 
morgow łasa 40-ietniego, ->h* 
szeruy dom mieszkalny i ba- 
dynki gospodarcza w dobryn 
stanio. Obsiewy ozimin i zbio­
ry tegoroczne; do kolei 7 ki­
lometrów i blisko miasta -7  
W ojnaiowski, Lipnica Wielka 

113*0 i

li  krochmal ryżowy
dam płaszcz zimowy dla chlip- 
ca 14-ietniego, buciki lub gJ- 
tówką. Zgłoszenia li3town# 
pod ,|& r8śsiaslL przyj aa  j« 
Administracja „N. Reformy*. 

11910 1 0

Do sprzedania
oukierniozka srebrna, lichtarza zo- 
garek złoty męski, srebrny, dam­
ski, portyerj -vetniane, sokrstarsyk 
mahoniowy, laska z srobrną rączką, 
żakiet perski, garnitur srobinj do 
sa aty, obrazy. Wiadomość, Ad.lf 
Sohembek, nl. Basztowa L 13. 

11876 1 i

h
d o  sp rro d a n ia  n ow a , p ią łin a  
k am ien ica  z największym kom 
fortem, 4 piętrowa, 18 lat wolna 
od podatku. Gotówka potrzebna 
około 600.000 K, oochód 30.000 K.

łoszena pod „Adam" przyjmuje 
Admin, „N. Reformy". 11878

O t fr u s  l n i a n y
ser yety znaczone W. H , na 19 
p ób, zamienię za mąkę lub sprze­
dam. Zgłoszenia listowne pod 
„O b r o *  12“  przjjmuje Admiuisti, 
„N. Reformy*. 11880 1 2

Są 2 nukoje
eieganoze umeblowane, łazienka, 
kuchonka gazowa, elektryka, do 
WjaajęciŁ zaraz (ohęin!* sa pre- 
włanty). Wiadomość a dssorey d»- 
md. Ul. Ksrmeliok. 40. 11771 2 2

F o w o z . , f
uc w. 1 używane, oraz ki'ka newyeh 
wćzkćw na resoraik, a budą auto­
mobilową i bez budy do sprzedani, 
n P. Bielaka w Podgórsn, ni. Rai- 
Waryjska 74—70. 11772 2 3

M i - r s i i
pesznknjp posady. Prowt isil zakład 
handlowy, jako to: zskćikl drzew, 
hodowlę nasion, wanywnlctwo, 
szkljrnio oraz folwark iłOu-morgo- 
wy. Gbojmis także Bam zarząd rol­
ny. Zgłoszenia pod „O uJO dP ik" 
przyjmuje admin. „Ilast.' Anrvon“ .

-  11775 2 9

do nazwiska i herbu ciłonek 
starusalttcheetioj, polskisj ro­
dziny, młcdego człowieka, Po­
laka z knltnrą i wielkim ma 
jątkiem. —  Zgłoszenia p o i  

przyjmaja Aarnini- 
stracja „Nowej Kelormy\

11808 i  3

1118? 3 3

Muntsnr nrsęaniesy 1 płaisoz z
z przedwojennej mzterrt, n ł  

k.em nowy, ti me de sprzed'** U 
Wiadom >lć: nl. Topolowe 84, II p , 
prosto schoićw, 11703 8 L

K u p l e  tpri
■ komfortem urządzony. 

Puśrednictwo niedopuszczalBA
A u t y j & M  5 s . ś i a y

Erabówr nl. św. I » i  %e
11844 1 3

sp rsed ^n ia
tzrfa i łóżko składane. Wiadomość: 
ul Grodzka 51, III p. 11785 2 8

O k a z y a !
Sypialnia jasna, jasionowe, w do- 
biym staaio o n i  maszyna do pi­
sania, d i sprzodłiia. Wiadomość 
w „Dorotaum", ul. św. Tomasz^ 
s. 20. 11790

IIKoslyumy damskie!!
Płaszcze, spódnice, suknio, bluzki, 
ora?, garderobę dziecięcą wykonuje 
siyb-o wedłng najnowa.yeh iuroali. 

Praoownia sukien damskich
Stanisławy

ul. Kru pn io za I . 2 2 , li p ., I o flc . B .
Dla pić przyjezdnych miara w 

jednym cIbiu. 11508 4 10

30.000
1 ( t 0 3 £

11

1C

I I
i wygrano na

5 .0 0 0 , 2  0C0, 1.000 K itd
można mieć przez kupno

Ifiiu XL l k. aistr. Islaryi klasowej.
Ciągnienie d II i 12 grudnia 1918 

Gon-

7 i lesa, 7 .  loa. 7* łosi. 7* Iij. 
u i  m  m a i t
W y gryw a  no rtrugl lo s i

Wystarczy zamówienie kartą, po­
czerń prześle się loż oryginalny.

M .  K n e l i e r
U/ied2ó U, Ziegt!Di2ngass2 2).

11786 3 2u

Ś G IIT K I H E S K I E
spód popioiate baraakt 

do nabycia w magazynie totw

M i m  S y n u
K raków , p lą s  S icze p a ń b k i 2

11843' E l s u p e d ^ e a t l s a
inteligentna, znajdzie eizią pandę 
w wypożyozalni ksiąłek A. G aa 
plowicza, ul. Br*,okh 9. ZglesserA 
osobiste tylko od god*. 8 —9 ram. i 

11794 J a

L i l k i *  . . . . . . .
l ! l f «  K R A S OW « !• «

.,iJd itmiri*: O/t. „Ilia
p r s y g e t  w u j ą  p i w n i e  d* 
wssrsśkiob egzrmlnćw urlwtr- 
syteokloh. Wybitne ziły faohe- 
we niziolają pomoey i w.ka- 
zOwek przy egsaininaoli adws-
Raoklth, ■etarya.!nyo!i 1 %
11449 dziowokloH. 4 4

Prospekta na żid.inia.

I n ń y n i z ?
k&toiik, lat 83, t. s l . reuorw. ofl*er 
ożeni się z p mną lub wde^ą d< 
Ut 39, mierny nsseg lub m ijątsl 
goenedarczr pożądany. Ni*auoaiB«- 
—e zgłoszenia z fattgraflą pc1 
„Ogelsko domoiYC* przyjmuj* Ad 
ministr „N Reformy". Dyskrtey* 
zaręczona. 117C1 8 I

Inteligentna
wykształcona panieuks, lat 23, 
z doDrego domu, łagodnego 
usposobienia, sierota, bes po* 
sagn, wyjdzie za mąż za star­
szego , inteligen Jiego m?J- 
czyznę, z uniwersyteckie!? 
wykształceniem. —  Zgłoszeni* 
z fotografią prosi nadsyłać do 
Administracyi „N. Reformy “ I 
pod H. W. K. 11846

Ożeni m za ra z
były zarządca aobr i kierownik z*' 
kładu ogrodniczo handlowego, ob*" 
cnie z wojaka zwolniony, z r.am* 
żrą panną lub wdową, posiad:jąc.* 
jakic-kolwićJc przedsiębiorstwo. U' 
esy lat 53. Zgłoszenia pod ,,P2' 
p a aep 1' przyjmnje Administrasy* 
„llastr. Łoryera". 11776 2 3

Pensyonat i łazienki cały rok otwarto-
11219 13 15

f g |  r ™  4Ł ~ », r a n  , - i^ ~ S r .v '*  * 5
zs słomy ryżowej, gęsto i mocno, drutem wfązine, polecani są 1'

po K 2'40 sztukę za zaliczką. Przy ziptaoie zgóry 2%  opustu. lVysl  
się najmniej paczkę, pocztową z 3Q lab 50 sztukami.

I miotełki salonowo tańi?e niż idzielolwiek. , 1.
N Sf i s ay ,  nrzsmyst słomy ryżowej, P r jg a ,  Żyż'JÓT, Paiacklogo o1-

11731) '2 4

Hy^dea drukaiui L>. S .  Górski*


